
Należyto** pocztowa uiszczona gotówkę. C en a  e g  Z. 2 5

GŁOS NARODU
■ N R .  10 . —  R O K  X X X V I I I R E D A K C J A ,  A D M I N I S T R A C J A  i D R U K A R N I A  K R A K Ó W ,  ULICA SW. KRZYZa  L. 11. J

^ n N T O  C Z E K O W E  P. K , 0 . W A R S Z A W A  140.055 K O N T O  O Z F K O W E  P. K. 0. K R A K r ; W  4 ^  099. |

n i e d z i e l a

11 S T Y C Z N I A  1931 .

Przedpłata wynosi: W  łvrakowie 

z  odnoszeniem  bez odnoszenia
Na całym  obszatze  Państwa po sk 

z  przesyłka pocztowa
Z a  gr a n i < a

Przedpłata zniżona 
dla nauczycielstwa ludowego

Za każdą zmianą 1  
adresu 1 

dopłata 50 gr. 1Miesięcznie.............................. 6*20 z ł.  | 5*7© z ł . 6*2© z ł. 9 *5 0  z ł. 5*76 « !.*

TELEFONY: REDAKCJA Nr. 101-90. ADMINISTRACJA Nr. 133-44. DRUKARNIA Nr ISD-AA i 144-36 dODZIAł LWÓW GRÓDECKA 2 B. |

3 C

U  N a d s z e d ł  n o w y  t r a n s p o r t

św ie ży ch  SARDYNEK
F R A N C U S K I C H  i W Ł O S K I C H

d o  f i r m y

WOJCIECH OLSZOWSKI, Kraków. Mały Rynek.
Dla P. T. Kupców, restauratorów, pensjonatów, Kawiarń i spółdzielni odpowiedni rabat-

B r a l  p n c w M f w a n t a !
Staje się już iasnem, żc sanacja nie 

potrafi załatwić w sposób właściwy trage- 
dji brzeskiej. Próbowała najpierw prze
czekać ten żywiołowy wybuch gniewu, 
jaki porwał wszystkich ■ uczciwych ludzi 
w Polsce, a teraz, gdy burza z niesłab
nącą siła , trwa dalej, lamentuje i błaga 
opozycję, by Brześcia zaniechała i zajęła 
się innemi sprawcami. W  sprawie brzeskiej 
przejawia się doskonałe jedna z cech 
mentalności sanacyjnej: niezdolność prze
widywania politycznych skutków. Gdy po
słów zamknięto w wiezieniu wojskowem, 
prasa sanacyjna nie znajdowała słów dla 
wyrażenia swej radości i kpiła wesoło 
z uwięzionych. Gdzież jest wasz krzyk 
oburzenia? — wołał cynicznie jeden 
z dziennikarzy pod adresem opozycji. Gdy 
potem po wypuszczeniu posłów zaczęły 
się rozchodzić straszne wieści o ich trak
towaniu, czytaliśmy znowu v prasie sa
nacyjnej szydercze glosy: „Cóż lam szep
tacie po katach? Wystąpcie publicznie 
z oskarżeniem!" Brześć traktowano w oho- 
zic sanacyjnym "cynicznie: ^spełnił on
ważną rolę, bo pomógł nam do zwycię
stwa wyborczego, wobec tego był dobrem 
pociągnięciem połitycznem". W  ten nastrój 
zadowolenia i pochwały Brześcia wpadły 
jak bomby: list profesorów'- i interpelacja- 
Ludzie okazali w Polsce sumienie i odwa
gę cywilna. Po nich zeiwał się w całej 
Polsce taki huragan oburzenia, jakiego 
żaden z sana torów' nic przewidywał. Wo
bec tego wybuchu stoi dziś sanacja zupeł
nie bezradna. Nie zaleca wj toczenia pro
cesu ani oskarżycielom, ani oficerom brze
skim Nie przeczy faktom, a tylko atakuje 
tych, klórzy je ogłaszaja. Czuje dopiero 
teraz, że Brześć ma dla niej nie tylko 
plusy, ale i minusy i to minusy bardzo 
poważne. Kio wie, czy te minusy jutro lub 
pojutrze nie przeważa szali. Kto wde, czy 
za Brześć nie trzeba będzie z a p ł a c i ć  
zupełną katastrofą BB w kraju. Tego nie 
przewidywano 10 września 1930 r.

Nie przewidywano także — jak się dziś 
okazuje — skutków t. zw. akcji pacyłika 
cyjnej w Małooolsce 'Wschodniej. Któżby 
z nas nie pochwalił samej pacyfikacji, sa
mego tępienia sabotażu, jaki stosowali re
wolucjoniści ukrańscy? Chodzi tylko o me
tody, a właśnie metody są w polityce 
wszystkiem. W  roku 1922 były także — 
prz^d wyborami — akty sabotażowe. Ogło
szono wówczas w  części Małopolski Wsch. 
stan wojenny i znalazł się energiczny in
spektor wojsk, który tam Szybko przywró
cił porządek. Ale zrobił to w ten sposób, 
że ani ukraińcy nie mogli tej „pacyfika

cji" wyzyskać przeciw Polsce w Izbie Gnrn 
i w Lidze Narodów, ani mocarstwa nio 
znalazły w niej przeszkody dla zatwierdze
nia w kilka miesięcy pozniei naszych gra
nic wschodnich. Jedynie niektórzy piłsud 
czycy z lewicy zażądali od Piłsudskiego 
sadu na energicznego generała, — oczy
wiście bezskutecznie. P, min. Składkow- 
ski przeprowadził pacyfikację w r. 1930 
inaczej. Nie było sadów7 doraźnych, ao! 
zwykłych, a tylko „podczas pacyfikacji 
zdarzyły się wypadki pobicia przez poli- 
cję, było ich dość dużo i winni zostaną 
ukarani". Teraz panuje lam spokój. Pan 
Minister przekona się jednak wkrótce, — 
jeśli sie jeszcze nie przekonał, — ze skut
ki tej akcji na terenie zagranicznym będą 
przykre. Wątpimy, czy7 je przewodyw7ał. To 
jest jeden minus. A drugim jest wzmoc
nienie antypolsk;ch nastrojów7 w społe
czeństwie ruskiem P. Minister wskazuje 
coprawda na „manifestowanie przez tę 
ludność lojalności wobec państwu na każ 
dym kroku", ale obaw fanty* się, że ulega 
złudzeniom. Gdyby akcją policji i wojska 
można było pozyskiwać lojalność oby \va- 
teli. to rządzenie krajem byłoby rzeczą 
zbyt łatwą i na starostów należałoby mia- 
now7ać sierżantów7. Pragniemy, oczywiście, 
by minusy ostatniej pacyfikacji były jak 
najmniejsze, ale zdaje nam się, że już 
teraz są one poważniejsze, niż je p. Mi
nister przewidywał. ax.

„ K A C A R I T T A "
K ra ko w sk a  F a b ry k a  makaronu 

w ło sk ie g o

K r a k d w
Krowoderska 52. Telefon 156-80.

(Firm a czysto Katolicka'

dziękując swei Kleenteli za dotychczasowe 
względy poleca: wszelkie "aturki makaronu 
w kilkunastu sortach hurtowni0 deta.jlicznie 
po cenach konkurencyjnych. P. T. Klasztorom, 
Wojskowości, Szpitalom, Spółdzielniom, 

• Firmom handlowani

Warunki doyodne! Próbki na żądanie1

M a i  Fabryki Wanty floititttawsti

gjj p  no n a jta ńs z y c h  ee
■  nach fa r iy c z n y c h  

feŚl H  wg&j? B  w w ie lk im  w y p o rze

Mnoieum. £sraty, 9/wany wełniane i pluszowe 
Chodniki, Kap/ na łażka, Koce i Pledy, d arzm y, 
Eifanki, P o r M ^ y ,  C h o d n i k i  k o k o s o w e  
P ł a s z c z e  g u m a w e  i i m p r e g n o w a n e

P R Z i H Y S t . - L i f t O i . l U M

K r a k ó w |  1 0 .
Warszawa, Marszałkowska .43 —  Bielsko, Wzgórze 20< 

50 w rittshycn s K ia d o w .

Francuz* pożyczą nam m.ljard fpanhćw?
Warszawa, 10. 1. (Telef. wł.) W  duiu 13-go 

bm. przybędzie do W arszawy delegat grapy 
finansowej francuskiej, która ma bilansować 
pożyczkę na magistralę węglową, jodem z dy
rektorów Banąue de Pays du Nord. Po j. go 
przybyciu rokowania pożyczkowo nabiorą cha
rakteru decydującego, Pożyczka ma wynosić 
miljard franków. Nie ustalone są jeszcze koszta 
pożyczki i sprawa ta będzie -ozpatrywana mię
dzy przedstawicielami grupy bankowej a rzą

dem. W razie pomyślni ego wyniku rokowań 
Francuzi będą wpłacać ministerstwu komuni
kacji z tytułu pożyczki sumy niezbędne na do. 
kończenie tej linji. Lnija ta ma być ukończona 
w dwu torach d.o końca przyszleg’0 roku. Pi^e- 
widywano jest, żo konsorcjum francuskie eks
ploatować będzie wyodrębnioną magistrale 
w* przeciągu lat 55. Tary fy  towarowe będą 
trtalane na tej magistrali tak, jak na innych 
kolejach państwowych w Polsce.

i i
ZEZNANIA KOMISARZA JĄDERKO.

Golasowice. (P  VT). Mala wioska Gola-owi- 
ce. iv pcwięcie pszczyńkkun zaroiia się od ludzi 
w związku z wizją lokalną?dokonaną. na miej
scu mordu między niemieckim domem związ
kowym a mieszkaniem pastora. Kalio zajechali 
do Golasowic pod Dom związkowy członkowie 
trybunału rybnickiego, prokurator i szereg osób 
ze świata urzędniczego, przedstawiciele prasy 
i t. d. Sprowadzono również wszystkich oskar
żonych i świadków. Przewodniczący otworzył 
rozprawę o g’odz. 10 rano. Obrońca dr. Bay 
wniósł o przesłuchanie kilkunastu świadków7, 
celom ustalenia alibi niektórych oskarżonych.

Plenarne posiedzenie Sejmu 13-go bm.
Warszawa 10. 1. Telef. wł.). Na 13-tego bm. 

zwołane zostało nosied/.en e plenarne Sejmu na 
gedz, 17-tą. Na porządku dziennym tego pasie 
dzenia znajdzie «ię pierwsze czytanie 16 prze
dłużeń rządowych Z tvoh 16 przedłożeń 12 do
tyczy ratyfikacji ićżnych umów z innemi pań 
siwa ni i, w czterech zawarte są postulaty do
datkowych kredytów7, w dwu na fundusz bez
robocia, w jednem na koszta egzekucji : w je

dnym na pokrycie kosztów, związanych z u- 
trrymaniem w należytym stanie regulacji W i
sły gdańskiej. Poza tom dokonany będzje .wy
bór członków7 Trybunału Stanu, członków Ko
misji Kontroli Długów Państwowych i człon 
ków Głównej Komisji Ziemsk!e,i. Na 13-tęgo 
zwołano zostało również posiedzenie Senatu, 
cetom wyboru członków Komisji Kontroli Dłu
gów Państwowych.

Drugie plenarne poświąteczne posiedzenie 
Sejn.u odbędzie się 15 tego b. m.

Obrońca o-świadczył m. in.. żo’ cbodzi mu nie 
o przeprowadzenie dowodu, że oskarżeni są nie' 
wmni, alie o ustalenie pewnych okolic, ności 
łagodzących przy wymiarze sprawiedliwości. 
Prokurator sprzeciwił się temu wnioskowi.

Na. wstępie przesłuchano komisarza policji 
Henryka Jąderkę. Komisarz Jąderko prowadził 
natychmiast po morderstwie dochodzenia Prze 
słuchał wówczas kilku z oskarżonych, m. in. 
Watuta, Śwdeżego i Kublę. Komisarz Jąderko 
przedstawił dokjtadftie treść zeznań oskarżo- 
ny-cli. M. in. świadek przypomina sobie, iż Ku
liła zeznał wówczas, że Watul odezwał się do 
niego po mordestwie w te słowa:

„Ten piorun ma już dość. Jest zabity". 
Następnie Kubła wyraził się według zeznań 
ówczesnych, żo Watut do każdego napotkane
go dnia 22 wieczorem na drodze mówił ,,prz«. 
biję*’ oraz „żaden ni^na tu nic do dochodze
nia".

Po przesłuchaniu dalszych świadków <ąd u- 
rłal sio na plac przed domem związkowym, 
gdzie dokonana została zbrodnia. Wizja lo
kalna trwała około 3 godziny. ,Ustalono dokła
dnie w jakiem miejscu nastąpiła napuść i gdzie 
ś. p. Szma-pka otrzymał pierwsze udjraeuia.
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F r ż e g l ą d  r e l i g i j n y
Bofee Narodzenie w Rosji. —  Akcja „bezbożników". —  Nawrócenia maaowe w  Inajajch. —

Prezydent Fcaver o Lutrze.

O t z c m  m w j m l * - . .
■l-szy „cykl zmian" w Min. Oświaty.

„ABC44 omawia kai jerę p. Pierackiego, 
mającego zostać drugim wiceministrem, 
oraz inne zmiany w Ministerstwie oświaty. 

„W  najbliższych dniach mają przejść 
w stan spoczynku naczelnicy wydziałów: 
ryp. Reiter, Radwan i gjkbrynowiuajw oraz 
wizy tatorzy : Dr Mikułowski - Bor-szewski
i Stetkiewicz.

W reszcie mówi się o zmnanle na stano
wisku kuratora okręgu warszawskiego. Tu 
znów w ypćy’,za nazwisko osławionego kura
tora lwowskiego Pytiakowskiego14.

.. Sanacyjny „Kurjer Czerwony4,4 również 
zapowiada dymisję kuratora okręgu war
szawskiego, p. Zawadzkiego.

„Dym isja p. Zawadzkiego zamyka pierw
szy cykl zmian osobowych w Ministerstwie 
iii? Oświaty.f
.i - ‘ Dalszych zmian nie należy oczekiwać, 

przynajmniej w  najbliższym czasie4. 

„Pierwszy cykl zmian“ , .. Kiedyż na
stąpi drugi? I poco wogóle przeprowadza 
się te zmiany? Czy w piątym roku ery sa
nacyjnej szkolnictwo nie było jeszcze 
„uzd’ owione“ , czy aparat oś watowy nie 
pracował podczas wyborów na rzecz „ideo- 
logji marsz. Piłsudskiego"?

Rozchodzą się też nogłosk5 o zamierzo
nej jakoby "dymisji min. Czerwińskiego. 
By* on przed rokiem zwalczany przez sze
reg stronnictw, ale wtedy miały paść sło- 
wat „Bskupi chcą, żebym go usunął, wi ic 
na zł»«ć im będę "go trzyma'". P. Czerwiń
ski istotnie pozostał, chor i a : parę razy 
zmieiiiai się skład rządu. Teraz podobno 
gąstąpi go p. Jędrzejowicz.

• $yty p. Demant a płodny więzień.
„Naprzód44 opisuje, jak pewnego ram 

w  Brześciu p. sędzia Demani przesłuchi
wał więźnia, popijając herbatę zajadając 
„butersznyty".

„P. Bemant skończył ’eść. Obtarł usta 
i zaorał się do dalszego „urzędowania44, 

i;'-*.V* Wówczas wyrwało siię z ust więźnia:
—  Panie sędzio, pańskie ' szczęście, żo 

tvau skończył jeść!
De.nant: A dlawego?

'Więzień: Bo jeszcze parę mina*, a nic 
ręifzę. czy nie byłbym się na parne raucił 

P  Demant: W jakim celu?
Więzień: Aby wypić pański, herbatę

,.*r i  zjeść pańska bułkę. Taki jestem głodny!!! 
4[d iMróciwszy do W arszaw y p. Demnnt 
odm aw iał rodzinom uwiezionych zezwole
nia ńa dostarczanie żywności i zapewniał, 
że więźniowie otrzymują wikt oof'ty i do
bry A różne „K m je rk i"  powtarzały to bez  
gająknienia.

Jak to było w  M arm arosz-Szret 7
Pisaliśmy już o rem, jak traktowali 

Piłsudskiego Moskale w Irkucku a Niem
cy w Magdeburgu. P. Kostek Biernacki 
i  jemu podobni bohaterowie, jeśli nie znali 
życiorysu swerro przywódcy, to :eduak wk • 
dzieli chyba, jak się Austrjacy obchodzili 
W Marmarosz-Sziget z więzionymi egjoni- 
stami. Wiadomo, że położenie było bardzo 
ciężkie, wilrt zły, ale wtedy cała armja 
auftriacka cierpiała głód Że jednak umia
no szanować godność ludzką, o teru świad
czy choćby prz; toczone przez „S,ow« Po
morskie44 (z książki ks Banasia „My, dru
ga brygada14) opowiadanie o tern, jak to 
komendant więzienia obraził nwięzionego 
oficera i paru innych więźniów. Komen
dant (kapitan austriacki) tłumaczył się 
zdenerwowaniem i chciał

„dać słowną satysfakcję wobec dwóch 
świadków. Więźniowie zażądali jednak pi
semnej deklaracji ze względu na swojo 

. przymusowe położenie, a zastępcy kapitana 
zgodzili 9ię na to. Po podpisaniu protokółu 
-przez kapitana i jogo zastępców o pożało
wania g(Minom zajściu, za które komendant 
obuzu uwięzionych oficerów orzeprasza —  
sprawa została skończona*4!

A w Brześciu znieważano zasłużonych 
ludzi popi ostu systematycznie.

W a  i i i s s l  w izyty t e i is l i iS Ł
. Ocenialiśmy przed paroma dmami znacze

nie w izyty VenizeliO'Sa w Belgradzie i w  W ar
szawie, Wypada do niej wrócić ze względu na 
komentarze, które z nią prasa niemiecka ląc-zy.

Jest rzeczą zrozumiałą, że Niemcy niezbyt 
są tą wizytą zachwycone. Oznacza ona bo
wiem — zwłaszcza dzięki oświadczeniu Vom- 
zelosa w Warszawie — * manifestację obojętno
ści greckiej w stosunku do rew izji traktatów 
pokojowych. To  też - część prasy niemieckiej 
uderza „teraz na Grecję, część zaś próbuje się 
pocieszać, że jednak mimo wszystko nio na
leży tej wizycie- przypisywać daleko idących 
politycznych planów.

Np. „Germama" twierdzi, że głównym ce-

Z “ pcwiUością. interesuje szeroki ogól pyta- 
ńie: jak upłynęły w  tym roku '.święta Bożego 
Narodzenia w Rośji?... Oto kilka wiadomości, 
zawierających odpowiedź na nic!

Z doniesień prasy zagranicznej wynika, *c 
święta obchodzili e-lirzyścijanie w tym ręku 
w dwóch terminach: 25 grudnia (według no
wego stylu) .i 7 stycznia (według starego). 
Niema jeszcze -wiadomości o przebiegu uro
czystości w  dn. 7 stycznia: -są tylko o 25
grudnia.

W  Moskwie nip. —  pisze korespondent 
..Germanii44 — dzic-u 25 grudnia upłynął jak 
zwyczajny dr/.ień pows-zedni, tew arty z rzędu 
w „tygodniu44 h.oir-zewickim. Tylko nieznaczna 
grupa hidineści-pospie-izyła do dwóch świątyń, 
w  których zapowiedziano nabożeństwa: do ka
tolick iego kcścibła 1 do jedmej cerkwi. 
Odprawiono ciche Msze św„ be-z dodatkowych 
nabożeństw. W  kościele katolickim było 800 
osób. ‘w cf-rkw i 500. Reszta św 'ątyń b\ la pu
sta; większąść bowiem prawosławnych .posta
nowiła świecić dzień 7 stycznia.

Nie Spoczywała jednak propaganda ..bez
bożnictwa4!. Od 4 fygotlni stała Moskwa pod 
jej, znakiem. Skon,sygnowano gromadę ponad 
100 profesorów i kazano im wygłaszać,. na 
przedmieściach odczyty -pod zbiorowym tytu 
lem: nsz-kodliw-ość re-ligji1’ . Jeden z  tych od
czytów  nosi! Charakterystyczny tytu ’ : ..-szko
dliwy wpływ  mistyki chrześcijańskiej na 
mózg41... Ponadto pracz 4 tygodnie sziy w  ki
nach Filmy ateistyczne, a w teatrach grano 
sztuki o tej samej tendencji. I  radio nie było 
bezczynne. Czego nie -zrobiły odczyty, kino. 
teatry i radjo, miały zrob'ć wystawy ant-yre- 
ligijnó, które —  komstatujo korespondent 

Germanii44 •— wyrastają jak grzyby tpó/desz
czu i znajdują -się już w najmniejszych w.u- 
skach.

Po takich jirzy gotoW’ani ach wziął się ..Zwią, 
zek Beizihożnikó-w44 do dz:e}a w dzień 25 gm - 
Jmia. W  ważniejszych pumkttach M oskwy, a 
także i po  innych miastach, urządzańo maso
we zgromadzania urozmaicane satyrycznemu 
prooukcjami amyreligijnemi, rozrzucono mnó
stwo broszur i ulotek dowodzących, że Boga 
niema, —  jedaem slow-em zrobiono wszystko, 
co -się nieubłaganym wrogom ręlj-gii wytław-ało 
odpowiedniem do poderwania, wia.ry w  ma
sach. A  rezultat? ” ->r

„Lud —- pisze wamianikowany ;.koreepdrt- 
demt —  p ozosta je . mimo terroru i prześlado
wania religi-myim. N ie , pozwala wydzierać

W  przem ów ien iu , jak ie  gen. Sk ladkow- 
óki w yg ło s ił p rzedw czora j, w  p iątek , na po
siedzeniu kom isji budżetow ej, uderza ła t
w ość, z jaką  p. m inister „upora ł się*4 z za- 
rzutanr opozyc ii. Ma się w rażen ie, że s tro 
na prawna d zia łań : pod leg łych  mu organów  
jest dlań zupełnie drugorzędną. Zgodność 
lub n iezgodność B „ideo log ja/4 marsz. Piłsud
sk iego —  oto rzecz najważniejsza.

Np. o udzia le adm inistracji w  wj-borach 
pow iedzia ł p. m inister co następuje:

„Ponieważ uważam, że najlepszą drogą

lem pobytu \’ eixizel-osa w  Warszawie była spra
wa —  tyfiomiu greckiego. Przvpu>/cza jednak, 
że się nie mogło obejść bez omawiania spraw 
politycznych. „Grei-ja jednak i Polska —  pisze 
„Germania44 —  śĄ od siebie oddzielone pań
stwami, któro należą do różnych gmp; jest 
więc rzeczą łatwą doprowadzić do serdecznych 
stosunkcw między Atenami i Warszawą i dać 
i.m wyraz przez traktat przyjaźni. N ie należy 
jednak zapominać, żę Grecja jest związana 
przyjaźnią z Węgrami, że Ven;ze-lo« w  Ankarze 
spotkał się z hr. BetMen-em i że wreszcie Pol
ska i Węgry ad głośnej wizyty min. Walko 
w Warszawie AdO. XI. 1928) złączyły się poro
zumieniem. które w roku 1929 zostało jeszcze 
wzmocnione wizytą Zaleskiego w Budapeszcie. 
A  nie trzeba podkreślać, że stosunek Aten, 
3udapesztu i Warszawy do Rzymu jest wy- 
borny... Dlatego można wizytę warszawska 
Yenizelosa co najwyżej uważać za próbę uspo
kojenia o-pinji w związku ze zbyt widocznym 
flirtem nvędzv Rzymem a Moskwą44.

Przytoczyliśmy ustęp z artykułu „Germa
nii44 na dow-ód, jak mocno niewygodną dla Nie
miec była wizyta VenizoLo-sa. U-spokaja opinję 
niemiecką, ..Germania*4 podkreśleniem przyjaźni 
łączącej PSłskę z państwami rewizjonistycznc- 
nri (W ęgry i W lochy), co ma w  Niemczech 
wywołać mylny pogląd, jakoby Polska stała 
zdała od Francji. Po-ciecha to marna. Jakkol
wiek bowiem polityka zagraniczna rządów po- 
majowych stu orzyła pozory usprawiedliwiają
ce taki pogląd, są to jednak tylko pozory. 
K iedy zaś stanie do wyboru. Rzjrm, czy Pa
ryż —  nie ulega wątpliwości że poLki rząd, 
nawet sanacyjny, wybierze Pary ż.

bie chrześcijańskich świąt i tradycyj. Dowodom 
jefat dzień Bożego Narodzenie Bodzie nim (ko 
gęsi ondencja byłą pisana w grudniu) przede- 
wę-zystkiem dzień 7 łstyezo :a. Skromnie i cicho 
uklęknie wokół ołtarzy, bez bicia w dzwony 
(któro -zabrano) i bez świetnych obrzędów. 
Czerwone morze propagandy przepłynie eb'>k 
tych durz nie, ruszając ich'-.

W krótce dowiemy sag z -pewnością., jak 
upłynął w Rosji d-zioń 7. stycznia!

Z Iu-dyj angielskich donoszą o dużych 
sukcesach katolickiej akcji młsyjuej. Ludności 
katolickiej jest tu obecnie,-2 i -pół mlijo-iia 
osób. Liczba ta idzie stele w górę. Tak nip. 
w  diecezji Ifnidarabad (środkowe Iiulje) moż
na. d-z':ś mówić niawet o -masowych naidróeb* 
piach. Praca misjonarzy katolickich zaczęła 
Jję tu w ,r. 1911 J ,7, końcem tego -roku było 
1 tA.siąjC na wrócony cli. W  r. 1920 bylio kato li
ków  23 tys. Ze wszystkich stron —  pisze je 
den 'z misjonarzy — (nadchodzą prośby o przy
jazd i kaflanów. Niestety, szęzupłośc^środkó-w 
finacisowych nie -pozwala jeszcze zaspokoić 
wszystkich p-otrzeb. W ykorzystują tę sytuację 
niek,litołicy, ' zwlas-zcz.a baptyści... Ka'to-1-iocy 
misjonarze śzko-łą wobec tego śwjieftkicli. ■tu
bylczych. katcobi-stfW i w ten sposób uzysku
ją pomoc w  pracy koniecz-ną ze względów na 
obfite żniwo cwa-n-gcTiezne. >

Pre-z-ydent H oover przesłał pewnemu pim- 
tes.tanickicn-iu .towarzystwu c  okazji jakio.L uro 
czystości ku ązei Jiutira łist. w którym sławił 
niem ieckiego heirc-zjarebę jalro tego, k tóry  faja 
za-sługę oddzielenia Kościoła od państwa... 
l i s t  ton stał się id-la Chestertona (ha-wiąeego 
obecnie z iwykł-adam' -w 8'tanacłi Zjótte.) oka
zją do 7,wróceniu uwagi na zadziw iająt-ą, -igno
rancjo TIo-overa ot sprawach religijnych i jego 
PgSbcdę -w o-eenio zjawisk historycznych.

..Pr-ote-stanci —  pisze GJres-terton —  wtedy 
.sio etmrzjizimują d-la tradycji, kiedy je j sens 
całkiem zapomnieli... J eś li, się pisze, że Lutor 
występował za rozdziałem kościoła od pań
stwa. -to -prawdą jest,4 właśnie coś wręcz/,ptze- 
ciwne-gK). Swoje, zwycięstwo bowiem zawdzię
czał Luter przepraw a dzeiniu formuły: cujńś
regio. eius roFgin (c-zyj kraj. tego rel*gja)'4. 
A —  dodajmy —  cala działalność Lutra zmie
rzała ido -tego. by kościół ue-zyrić narzędziem 
książąt.. Piwypuszcząć trzeha, że nie był p. 
TIoove-r bardzo wdzię-ezńy Chestertoriowi za 
to lekcję iłńsforji. .• Pejot.

wiodącą nas w przyszłość jest ta, którą pro 
wadzi Polskę Marszałek Piłsudski, więe. po
stanowiłem i poleciłem starostom wszelkimi 
łegalnemi środkami doprowadzić do togo. 
aby zatriumfowała idea Marsz. Pilsudskio- 
go4:.
Ust.awyi w yraźn ie  postanawiają,,^żc w ła 

dze administ.racj^jno mają, zachow ać bez
stronność^ Tym czasem  p. Sk ladkow sk i 
ośw iadcza: ..polocLłein starostom  wszelkim i 
łegalnem i środkam i44... N aw e t łega lnem i 
środkam i nie wolno. Tcm bardzie j o c zyw i
ście karyg-odnem jest. popieranie partji sa
nacy jnej sposobami m elegalnem i.

P. Sk ładkow sk i lekcew ażąco  m ów ił o 
„p iosence o nadużyciach wyborczych**. \ j' 
dnak Sąd N a jw y żs zy  unieważnił w yb o ry  
w  kilku okręgach, a b y łb y  unieważnił zna 
cznie- w ięce j w yborów , gd yb y  nie nowo w y 
bory. 2c protestów  w yborczych  jes-Uobecnie 
mniej, to  n iczego me dow odzi. Przede- 
wszystk iom  i list w yborczych  b y l(?  teraz 
mniej, a przytem  nie w szyscy  w ierzą  w  sku- 
t-6pziM)Sć protestów . W iem y  przecież, że n ie
których  skarg  nie można by ło  zbadać w c i ą 
gu półtrzecia  roku. a teraz, g d y  ministrem 
jest p. M ichałowski, nie można m ice" w ięk 
szej pewności, ż e isk a rg i i p ro testy  będą na
tychm iast zbadane,

Podobn ie ma się rzecz z konfiskatami 
prasowemi. .Teśli np. konfiskat, by ło  mniej, 
to jeszcze w ca le  m e znaczy, że -wszystko 
jeśt- w  porządku. T o  znaczy, że dzienn ika
rze p rzyzw ycza ili się pisać tak oględnie, 
tak  obw ijać m yśl w  bawełnę, że cenzorow ie 
rzadziej znajdują podstawę do kon fiskaty.

M ów iąc o „pacyfikacji44 Wsch. M ało-ol- 
śki zaznaczył p. m inister, że by ła  ona spo- 
w.odowana zamaeba-mi U. 0. IV . Przytrzy
mano 1,799 osćb, przekazano sadowi 1.143, 
w  tem 30 księżv. P . Składkow ski przyznał: 

„Rzecz możliwa przy tego rodzaiu na
stroju i użyciu oddziałów wojskowych, żo 
mogły zajść wypadki pobicia, ale należy 
pamiętać, żo ludność, a zwłaszcza młodzież i 
zachowywała się w sposób prowokacyjnie 
zuchwały. Dochodzenia odbwyają się. a win 
ni zostana ukarani. Jeżeli były nodczas 
pacyfikacji wypadki pobicia przez policję, 
a było ich dość dużo, to prowadzi się do-
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chodzeuia i winni zostaną ukarani, nie miało 
to jednak charakteru systemu. Rewizje by
ły  przeprowadzane bezwzględnie, więc mo
g ły  ucierpieć oso-by niewinne4-.

W ie rzym y , żo rząd nie obm yślał „s y s te 
mu14 pacy fikac ji, że min. Piłsudski w  tym  
wypadku  żadnego „regu lam inu44 n ie uk ła 
dał ani nie aprobował. A le  m inister p ow i
nien b y ł czuwać nad tem, b y  do żadnych 
ak tów  gw ałtu  nie doszło. Tym czasem  na
w et p. m intejer przyzna je , że w ypadków  
pobicia przez polic ję b y ło j:vdość dużo4*. J e 
dyn ie podczas stanu w ojennego  m ożna przed 
prow adzać rew iz je  tak  „b ezw zg lęd n ie44 i  tuk 
masowo. W  żadnym  jednak w ypadku  nie 
w o ln o . u prowadzać zasarjy odpow iedzia lno
ści zb iorow ej. Za czyn jednostid  nie m ożna 
karać ca łej wSi. W te d y  bow iem  cierpią nięś 
winnl a niezasłużone* cierpienia budzą 
w  nich nienawiść do państwa polsk iego. W y  
tępienie akcji II. O. W . było  koniecznością, 
ale nie b y ło  koniecznem  użycie takich m e
tod- jakich —  oczyw iśc ie  bez w ied zy  rzą
du —  użyli różni kom endanci. P. m inister 
zapow iada ukaranie ich. Oby się to • stało 
jak  na jrych le j! Ci bowiem  zaszkodzili pań
stwu ogrom nie. Splam ili honor Polsk i-.1 a 
przytem  zniechęcili i odstręcza li te ż y w io h , 
k tóre chciały być  łojalncm i. Jest narazie 
■spokój, nie obaw iam y eio. żo nienawiść 
IJkraitW rw do P o lak ów  jest jeszcze w iększa 
niż dawniej.
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W prawe udziału prof. Hiłscha
w parysk'ei konferenci! onkcjowei.

P .r/ .ę d n ik o w a lism y  o u e g d a j z „Ku.rjc-.a 
Pioziu.14 u s tę p y  a r t y k u łu  djrft C e les l-y n a  R y -  
( l le w A i e g o  o u d z ia le  p ru f N ifischa i ś. n. 
is. D liud-dego w  p r n r a .h  p o lsk ir-go  R iu ra  
K o u g r o s o u  e g o  na K o iJ e r ę m -ji  '.p o k o jo w e j 
r. 1919. .( łb o c n ie  -zanncszoza-iny w y ja ś n ie n ie  
-prof. N its c h a :

.AV.!adiomo wnzysfkńn interesującym się ą 
■spraw.-). Mkąd ja. nie zajmujący się nigdy rz^u- 
ną politj ką, -znalazlein się wtedy «t polskieoi 
,J3iurao Jlongirosic-wcu/- w rary-żu. Po prostu 
dlatego, że byłem chyba Jedynym Polakiom, 
znającym z autopsji całą. naszą zachodnią 
granice raradi-są cci D aityku^o  Sudety. To 
też znałem takie polckie wki- o jakich się 
dr. .Rydlewskieijiu /.npewno nawet nio śniło, 
lip. na zachód od -Międzychodu w powiecie 
slcwie-rzyńskim resz-tkę pońkośei w Rrobielew- 
ku, na zachód od Z-bą&zyuia czysto polską. 
Dąbrówkę, na zachód on Babkuostu czysto 
picł-skie dwa Kramska, na Śląsku o jaką milę 
ua półnoeny-T.seliód od Brzegu Lubszę, i t. d- 
Jakże ■'■mogłem twierdzić, -że „te ziemio kreso
we (Międzychód. Zbąszyń. Babimost) są na- 
wskróś .n e-uucekie i Polska żadnych oretensyj 
mieć cło nich nie może^^.-koro w  całymlsze- 
regu prac tak przed''jak i porrojennycli pisa
łem wyraźnie, żo są one polskie?! Oto kilka 
tydi prac: Mowa kidu polskiego (1911) i ma
pa; Eucyklooedja Polska' Akademp Umiejętuo- 
śei. t. TD (1915) st-r.‘246 i mapa: O języka pol- 
■stim (1920) s-fr. 3: Gramatyka języka rmLkie 
go (Ikiskjcj Akademji Um. 1923) str. 417 i ma 
pa; Giraiiice yiaństwa. a granico mzykn pol 
skiego. D 7̂  Pr.łundmiown i zachodn;a /granica 
Wielkopolski .(język pńkki. rocznik VIII. 1923. 
zeszyt 2. z mapka). Rzecz wdcc jasna, że w 
Paryżu właśnie lu-oniłem każcie' naw-ct czę 
Ściawo jeszcze 'polskiej wsi zwmrtego obszaru 
poklciego.

Trochę inaczej, jest *  Międzyrzeczom: jest 
to m:asto nictyłko niemieckie, ale .i leżac-e 
już dziś n i zwartym o-bszatze rpemleolom. a 
najbliższa częściowo polska w'eś Stohiń odd*- 
Pma jest od mego jakie 10 km na mscho1 
Wieś ta to najdalej na zachód wy«mrętv wą
ski cypel całej zachodni^ polskiej granicy,

Min, 8kłs#pwski o wyborach i „nacwtikaci>“.

!
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Kobiety wielkopolska o Brześciu..>ani już wciskający się >w obszar niemiecki. 
Otóż o ile uważałem, że należy bezwzględnie 
bronić całego językow o polskiego ferytorjum, 
że słuszną J est rzeczą wcielić do Polski nie- 
t.yłko niemieckie wyispy. ale i  wciskające się 
w to terytiOirjum 'zatoki niemieckie (np. pod 
Chodzieżą czy 'ffaw ym  Tomyślem), to z dru
giej strony uważałem nietyl.ko ,za niesłuszne 
ale także wprost za sżkodłiwo dla nas posia
danie na -samej granicy okolic, czysto niemiec
kich, a ,'ćóż dopiero takiego niemieckiego cy
pla, jakim byłby do Polski należący M iędzy
rzecz. T o  {jest jedyny numkt, ,w którym  dr. 
Rydlewski mówi nrawdę, oczywiście pomijając 
patetyczne brednie o /mojem .wołaniu y. obu
rzeniem11.

A le  tn wy.cohdzi rzecz dziwna. Oto leży 
przede mną litografowana mapa p. t. ^Za
chodnia granica Polsk i11. wydana przez ..Od 
dział geograficzny (prof. Tl. R imrraj) Biura 
Kctogr. m  Paryżu 1 7. 191911. a na niej ozna
czone granice: 1) historyczna, 2) 4 żądana, 3) 
i  4) Kfwie proponowany, "według warunków po
kojowych z 7 maja i z 28 czerwca 1919. Na 
tej mapie .gran ica żądana11 idzie nietylko na 
wschód od M iędzyrzecza, co było jedynie 
mądrem, ale nawet na wschód od Babimostu, 
bezwzględnie przccfw wiszyGtkim moim dzia
łaniom! K tóż tej .giramicy ,.żądał’1? Oczywiście 
delegaci Po lsk i na Kongres, a więc m. i. tak
że Roman Dmowski; ja przecież byłem tylko 
skromnym naukowym informatorem. do£.któ
rego Kię zres®tą. Dmow,sid, bezpbśrediijb nigdy- 
o żadne wyjaśnienia nie zwracał.

Stanowczo twierdzę, że żadne % tych po
siedzeń komisji ekspertów11, na których ja 
byłem, nie odbyło sic, tak, jak opisuje dr. By- 
dlewski. Na żadnem nłotolko ja nie „wnla- 
łem z oburzeniem1, że Niemcom trzeba zosta
wić Babimost. Zbąszyń 'i Międzychód (-przeci
wnie. zawsze i  wszędzie 'spokojnie tw ierdzi
łem, że te imiasta należą, się Polsce), ale -też 
ja  nigdy nio słyszałem od dra Dłuskiego -tych 
wyrazów , które mu dr, Rydlewski wkłada w 
u1-: ta o ..Prusaku aneksjoniście z roznnn-ia11. 
Dr. Dłuski —  którego pierwszy raz w życiu 
spotkałem wtedy w Paryżu, gdzie się z nim 
czasem tylko w idywałem  —  ju .żn ie  żyje i 
nie może sie bronić; ja .z obowiązku uczciwo
ści oświadczam, że przypisywanych mu tu 
poglądów n igdy od niego ani prywatnie, ani 
na żadinem posiedzeniu nie słyszałem.

Nie wiem, d-laczego dr. Rydlewski .po la
tach blisko 12 nagle w s tą p ił  ą>m>c.iw mnie 
z tern oszczerstwem. Ja o jego  ilstnieniu po 
przelotnej z mim -znajomości byłbym prawdo
podobnie iziipetótó zapomniały,; gdyby nie 
pewne zdarzenie. Otóż z mdclkiem zdziwiifgiero 
zobaczył on u mnie mapę: ..Nationalitatenkar- 
t-e von Obcrschle-sien1’ , opracowańą przez 
Langhansa na podstawie spisu ludności ,z r- 
1905 (?). pożyczył .jej na jedc.n dzień i.... ni-e 
■oddal. Tlumac-zył mi potom, że mu ją. ..zabrał" 
Dmowski, a gdym nalegał na zwrot, propono
wał mi, bym ją. sobie od Dmowśkirgo odebrał! 
©pod ziewałem się, iże mi później BapSje tę ma
pę (łatwą przecie dio nabycia u Pertbe-sa), ale 
mu to wido-czirie na myiśl nic przyszło. —  
.Fakt, żp znana językowa map-a śląska była 
dla dra Rydilewskiego —  tak dtające-ego o  hi
storyczne granice i-W. Księstwa Poznańskie- 
g o 1- —  niezwykłą, nowością, znamienne rzuca 
na niego światło. Jest en. a przynajmniej w  
r. 1919 był, przeżytkiem tych polityków po- 
wnafslkich, co {analogicznie, jak i nir.fetórzy po 
k tyey  gaJicyj^ejd. łudząc sic ..prawami histo- 
,ryc-znemi11. nie chcieli >ze śląska Mawiać kan
dydatów do berlińskiego Kola. Polskiego, aż 
ich Korfanty postawił przed fałdem dokona
nym. Ideałem dra. Rydlewski eg o były gramice 
..historyczne11, choćby na niektórych odcin
kach miały być | obsadzone w stu procentach 
przVz Niemców (takiby £>vIo w  .przeważnej czę
ści .powiatu skwdeTzyńskiego. w -północnej czę
ści powiatów: wieluńskiego i ezamkowpfcie-
g o ) —  o  żyw a ludność mniej dbał. Można -by
ło mieć i takie przekonanie, ale czy z tego 
Wipiika rzńca.nie na innych >pnhwarzy ?

Katzimierz Nitscli
U M M M , — II .1 fg/Ę g g
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Znów zbrodniczy szvn „s trza łe k .
• Gazeta B y4 #S fe* ‘1 podaje nad. opis krwa

wego wybryku komendanta „strzolea".
-Dnia 2 hm. wydarzył się w Damasławsku 

(pow. -wągrowiecki) wstrząsający wypadek. 
Między komendantem „Strzelców" w Dama- 
Sławsku, Józefem Cieślińskim a niejakim Sehlin 
gf-rem z Mokrowa wTyrnikla sprzeczka, której 
powodem była sprawa pobicia przez „Stizel- 
ców" rzekomo z namowy Cieślińskiego gospo
darza SchPngera przed kilku tygodniami.
O fakcie namówmy miał świadczyć szwagier Cie
ślińskiego, W awrocki. Wieczorem po sprzecz
ce spotkał Gie.śliński W awrockiego i -uieważył 
go czynnie, wszczynając sprzeczkę. Gdy W . 
zaczai bronić się laską, Cieśliński wystrzelił 
z rewolweru do Wawrockiego, raniac go cięż
ko. Rannego przewieziono do szpitala w W ą
growcu. Komendanta ..Strzelca11 Cieślińskiego 
aresztowano i osadzono w więzieniu przy Są 
dzio w Wągrowcu

Otrzymujemy następujące pismo:
Niżej podpisane Organizacje Kobiece, po

wołane do tego, by stać na straży wartości 
moralnej swego narodu, a wstizą,śnięte do głę
bi tragizmem, ponurej spraw-y więźniów brze
skich, łączą się z żądaniami grup'Sejmowych 
oraz przedstawicieli naszej kultury profesorów 
uniwersytetów polskich, domagającemi się bez
względnego wyświetlenia sprawy,'oraz surowe
go ukarania w innych.

Niesłychana krzywda, wyrządzona bezbron
nym wiąźricm przez brutalne panwaniefljch 
g-odności człowieka i obywatela, woła o za- 
dosyćuezynienie głosem wielkim, którego za
głuszyć nie wolno.

Niemniej ciężkie zarzuty, godzące w przed
stawicieli sfer wojskowych, którym powierzo
no więźniów w Brześciu, muszą być jak naj
spieszniej rozpatrzone.

Kobiety chcą widzieć w wojsku lekiem 
uosobienie cnót rycerskich, chcą widzieć obroń
ców Ojczyzny, okrytych chwałą, otoczonych

W d z ie w ic  roirznicc lioronacj*
Plusa XI.

W  niedzielę dn. 22 lu tego  rb. w  główniej 
sali R ady  M iejsk iej w W arszawie odbędzie 

śfeię* u roczysta akadem ja papieska, pośw ięco
na uczczeniu d ziew ią te j ro c zn icy  korona

c ji P jusa X I. Akadera ję obiecał zaszczycić  
swą, obecnością P . P rezyden t Rzplit.ej. Ob
chód ten organizu je,' jak  i w  latach ubie
g łych , K om itet fundacji im. Ojc-Jt św. Piusa 
X I. dla sierot po inwalidach.

Cala wieś priąt feóswpi słołe
W j l l l l l n i j l ! ! .

Z Przybówki, woj. lwowskie. piszą nam: 
Miejscowość nassa urządziła sobie rzecz doA- 
tychczas nigdzie n ie 1 spotykaną, mianowicie 
prawdziwą Wigilję Bożego Narodzenia dla ca
łej wsi, ja to ] jednej rodziny. Wspaniały i te ru  
swający był widok, gdy na. Sab i przy sfcołJrh. 
przybrany cli 7,boża.mi i sianem, zasiadła groma
da. łudzi. Do -zebranych p. zamówili: ks. kan. 
J. Niemczyk. ks. Maj. W P. Ziemski i naczclni-k 
gminy, poczom, pcyprzelamaniu się opłatkiem, 
zasiedli do uczty -wigilijnej. Uroczj-Mnść ta, 
zorganizowana przez SMP.. młodzież szkolna i 
jej rodziców, zoajdzi*? zapewne w przwsziości 
wielu uaiślaćlO'w:K.óy.; w całej Polsce.

Pow raiafą Uo ?,ipaosiwot
Prasa żydowska podkrrś-la, że „ w' r. 1930 

w Warszawie przeszło z powrotem na łono 
judaizmu 42 wychrztów, którzy w swoim ataiśne 

z różnych powodów przyjęli w-yznaoia: ..rz.ym- 

sko-katolickic lub inne'1. Nie dziw-imy się te

mu, wiedzaey że źijdzi w wif.lu wypadk:tch 
7,micniają wTyznanur poprostn dla interesu.

Stulecie Pilwtj w a  ©meftowen?.
Setną, rocznice pamiętnej bitwy powstań

ców z Moskalami pod Grochowem uczci stolica 
uroczystym obchodem w dniu 25 lutego hr.
Program uroczystości obejmuje m. tn. zalożenm 
kamienia w-ęg;elnego poi.T-mau7,oleum bohate
rów Olszynki Grochowskiej:

iKi<czag?c serc
na widok trupa dziecka.

Młodzież wsi Retkin w woj. lódzkiem urzą-, 
dziła sbie ślizgawkę na stawie. Podczas jazdy 
na drewnianej łyżw ie jeden z malców. 5-letni 
Obrębalski wpadł do przerębli i dostał sie pod 
lód. Po godzinie wydobyto już trupa Gdy 
matka zobaczyła zwłoki swego jedynaka pa
dła na ziemię nieprzytomna. Wszelka pomoc 
zawiodła, bo nieszczęśliwa kobieta zmarła 
skutkiem ataku sercowego.

W iartoch laslrze^l jrdwięśńlha
Wstrząsający wypadek zdarzy! -de onegdaj 

we wsi Knbylniki, w pow. szamotulskim. Miej
scowy gajowy powiesił w sieni swego domu na
bitą fuzję Podczas jego  nieobecności 15-let.ni 
J. Krnsz-nna zdjął strzelbę ze ściany, a nie wie
dząc że jest nabita, żartem wymierzył do swe 
go rówieśnika J. Wiśnego ; pociągnął za cyn
giel. Niespodziewanie padł strzał, trafiając 
Wiśnego w plecy. Rana była tak ciężka, że 
chłopiec wkrótce wyzionął ducha.

INSTALACJA MIKROFONOWO-RCZGLOŚNI- 
KOW A W  KOŚCIELE.

Jak don-osi ..Ktirjer Poznański", żaden z koś 
cicłów w Poz,naniu nie posiada! dotychczas in
stalacji mikrofonowo-ro7jgłośni-ko« ej. Głośnika 
użvwan-o jedynie w  specjalnych "  ynadkaoih. 
Oh,eonie w kościele parafjalnym na Łazarzu..
7, inicjatywy proboszcza -ks. Gorgolewskiago 
umieszczono stały mikrofon na ambonie. Pró
ba instalacji wyipadła zadowalająco.

PIĘK N Y  OKAZ JESIOTR A

W  odległości 5 mil od Helu. w zatoce Gdań 
skiej. wyłow ili rybacy, niebywałej, jak na tam
tejsze stosunki, wielkości —  jesiotra, którego 
długość wynosi 2 i pól metra a waga około 
130 kg.

czcią i miłością narodu. Wojsko, to nasi oj
cowie, mężowie synowie i bracia. Ich honor 
jest naszym honorem, Nie możemy pr cm"czec 
grozy hańby, jaka z zarzutów zawisła nad czy- 
stem dotąd imieniem narodu polskiego rmji 
polskiej wobec całego chrześcijańskiego świata. 
GMicemy żyć dla Polaki uiopf hańbionej, nlepo- 
gardzanej przez nikogo, chcemy żyć w Polsce 
chrześcijańskiej, praworządnej, uczciwej i szla
chetnej.

Czytelnia dla Kobiet w Poznaniu, D/.iel- 
nioo-wy W ydział Sokolic na Wielkopolską, 
Zjednoczenie Jazlnwieckie kolo'poznańskie. 
Koło Cliyliczaaiek oddział poznański, Koło 
Kierowniczek Ochron,-,Narodowa Organiza
cja Kobiet, Og-nfeko Folek, Sekcja Koleża
nek przy Młodzieży Wszechpolskiej.; Powa 
rzystwo Kobiet Wzajemna Pomoc, Tow a
rzystwo Pomocy dla Inteligencji, Towarz.y- 
stwo Warta, W ydział Kobiet Stronn. Nar., 
Zwią.zek Misyjny Pololt, Związek Polaków

Z dniem 15 b. <m. upływa .okres piolowań na 
zające. W obec olbrzymiej w tjm  roku ilości 
szaraków niektóre województwa przedłużyły 
ten termin do 1 l-u-tego.

W edług sprawozdań nadsyłanym, oo ani- 
ni-stere-twa rolnictiwa,, w roku bieżącym liczba 
zojęoy wzrasta w por iwnaniu z rokiem ubie
głym o 40 proc. do 4) proc., co wpłynęło na 
miżkę cen.

NOW A ODMIANA F\ŁSZYW YC H  
10-ZŁO'iÓWEK.

W. kilku miejscowościach ,zauważc/iio w 
obiogu ruow^a odmianę fałszywych banknotów 
10-zlO'tcwych. Falsyfikaty —  oznaczone litera
mi serii E. S. i D. M. noszą datę 20 iipca 1929 
roku. Falsyfikaty te nie są zbyt trudne do roz 
poznania. Papier grubszy, jakby brudny, ry- 
-sunki ifgiir Kymiboliczmych i ornamentacji ro- 
śli-ninych do-kenane są niedr lotnie Podpisy 1 
cyfry numeru cokolwiek -zalane.

Konferencja nauczycielstwa szkół 
powszechnych w Wilejce.

W  grudniu r. u d . odbyła się konferencja nau 
czycielska szkół powszechnych w Wilejce po
wiatowej. Obrady urzędowej powiatowej kon
ferencji odbywały się w sali Zw. strzeleckie
go. Na początek całkiem rzeczowy referat in
struktorki Kuratorjum Wileńskiego p.- Ga
wrońskiej, jiotem dłuższy refprat p. mjr. Zau
cha, instruktora o. w. i w. f. Charakterystycz
no i wiele znaczące są wytyczne myśli p. in
struktora, który całkiem wyraźnie zaznaczył 
i podał następujące dyrektywy miejscowi mu 
nauczycielstwu: „Starać się o zakładanie poza 
szkołą wszedzie Związku strzeleckiego wyłącz
nie. Inne stowarzyszenia (z wyjątkiem Młodzie
ży wiejskiej i koła sympatyków Strzelca) po
mijać. W  budżetach gminnych stawiać subsy1 
dja dla Związku strzeleckiego. Starać się prze
ciwdziałać innym stowarzyszeniom młodzieży".

W ielce charakterystyczne i znaczące, na- 
szem zdaniem, jest zwrócenie się p inspekto
ra do nauczycieli, gdzie całkiem jasno zostało 
stwierdzone, że „za wzorową pracę w szere
gach Strzelca beda nauczyciele (ki) wynagra
dzani pochwałą i awansem na lepsze stanowi
ska, ponieważ za tę pracę rząd nie jest w stanie 
opłacać dotacyj".

Oświadcz,enie znamienne, złożone na urzę
dowej konferencji. Komentarze zbyteczne.

(KAP).

T  c m

Przeniesienie zwłok kardunuła 
Nercier.

W ubiegły poniedziałek w katedrze w Mech- 
lin.ie otwa-rto mieszczący się pod wielkim oł
tarzem grobowiec i trumnę ze zwłokami ś. p. 
kardynała Morcier -przeniesiono do specjalnie 
zbudowanej bocznej kaplicy. 1'roczy.stości tej 
asystował arcybiskup Mechlinu, kardynał Van 
Roey, liczni biskupi, duchowieństwo i przed
stawiciele władz miejskich.

Ciało wielkiego kardynała pomieszczono 
w marmurowym czarnym sarkofagu, umieszcz.o 
nym pośrodku kaplicy. Wierzch sarkofagu ozda 
hia branżowa figura kardynała na łożu śmier
ci. wykonana przez polskiego artystę, ojca 
Efrema z Kcyni. IWaplicaŁpoświęcona Najśw. 
Panni-o Pośredniczce Wszelkich Łask, której 
szczególnym czcicielem był kardynał Morc-ior, 
będzie ostatecznie wykończaną, za kilka ty go
dni ą wtedy dopiero, po uprzoćł-.iiom jej poświę
ceniu. grób wielkiego kardynała etanie się do
stępnym dla publiczności. (K AP .).

śamolotsj polskie zokioazily 
na S^sku Opolskim.

Biuro ..Oont-" donosi z Opola: Dwa samolo
ty polskie, wojskowe, zmuszone były tutaj lą
dować. Z miarodajnej strony pruskiej oświad
czają. żc po zbadanui sprawy stwierdzono, iż 
wypadek ten nie pozostaje w żadnym związku 
z w izytą kanclerza Rzoszy. oraz jego  otocze
nia. Lotnicy polscy niewątpliwie wskutek bai 
dzo złej pogody i bardzo silnej śnieżycy, która 
utrudniała orjentację ,zmuszeni zostali do lą 
dowania na terytor.ium niemieckiem.

Wunaiaz€k zaftezpiecza*qcu kopal* 
nic przed wybuchem.

Dwom inżynkirom praskim udało się skon* 
st-uować przy współpracy jednego z górników, 

aparat, który ma zapobite katastrofom kopal

nianym. spowodowanym dość' często wybucha

mi gazów. Aparat ten będzie „zasfcrzyikiwał" 

ścianom komór izolacyjny materiał, nieprze- 
puszczający nazer.nątrz gazów  wybuchowych 

i trujących i będzie, obsługiwany dzięki nie* 

snacznamu] ciężarowi przez jednego człowieka. 

Równocześnie obu wspomnianym inżynierom 

udało się wynaleźć nowy sposób zgłębiania szs 

bów. Twierdzą oni. że zastosowanie tego ostat

niego wynalazku zmniejszy wydatki spow-odo- 

wane produkcją o 80%, oraz zanezpieczy życit 

górników.

kar» śmierci na spekulantów
w EtkSii.

Sowiecki komisarz sprawiedliwości wydal 
ostre rozporządzenie, nauazująee rozstrzelani* 
każd-ego spekmanta, sprzedającego środki ży* 
wnościowe, w przecieru 24 godzin po jego are* 
srzDOwanhi. MTśród ludności sowieckiej panuj* 
wielka obawa, żc po tern rozporządzeniu, pod 
pretekstem spekulacji będzie się wogóie raz. 
srzeiiwało osobników niemiłych rząaowi sowiet 
kiemu.

nrwawu mecz piłki nożnej.
Z Litny, stolicy Peru donoszą, że pcwio&afc 

rozgrywanego tam meczu p’łk i nożnej pomię
dzy .drużyną peruwiańską a słynną drużyną 
urugwajską, wśród, widzów doszło do krwawej 
bójki, wywołanej przez zołniorzy peruwiań
skich. rozjątrzonych powodzeniem drużyny 
urugwajskiej. Podczas bójki piec osob straciło 
życie, a znaczna liczba odniosła rany.

Japonia liczu 91 milionów 
mleęzkaiiców.

Obliczenie ludności w Japonji zakończono 
w październiku ub. roku. Według tych obli 
czeń Japonja ma 91,792.639 ludzi. Wyspy ja . 
pońskie liczą 64,447.724 mieszkańców, Koi ci 
21-057.969, a Formoza 4,524.161 Reczta lud
ności przypada na Man-dżurję i południowe- wy
spy, należące do Japonji.

ZGON NAJSTARSZEGO POLAKA  

W E FRANCJI.

W  miejscowości Mineville we Francji zmarł 
w 105 roku życia emigrant polski Józef Zale
ski, odznaczony w roku zeszłym Leg ją  Hono
rową. Śmierć spe-wodowało zapalenie oakfz-elit 
pierwsza za całe długoletnie życie choroba Za* 
leskiego.

JAK MOŻNA ZDOBYĆ PIENIĄDZE  
W  ANGLJ1.

Pewna Angielka, będąc w tarapatach pie
niężnych. wipadła ■ na doskonały pomysł. Oto 
w Anglji istnieje stare prawo, na mocy któro- 
go  ci, co naruszają odpoczynek nedzielny, są 
karani, a ci, co donoszą o tom władzy, otrzy-< 
mują pieniężną nagrodę. Doniosła w ięc owa 
Angielka władzom o tern, że kina są w ate> 
dzielę otwarte i zażądała za to nagrody. Spra
wa oparła się o ' ąd najwyższy, który przyzna! 
jej słuszność, wypłacenie pieniędzy wstrzyma! 
jednak aż do chwili, gdy parlament zadec.ydnł- 
je, czy stare prawo ma utrzymać się nadal 
w swej mocy.

HOJNA KSIĘŻNICZKA JAPOŃSKA.

Księżniczka Cicihu, podczas spaceru w Ka- 
liriicgdan w Belgradzie, zgubiła kolję brylanto
wą. która była wielką pamiątką rodzinną. Po
szukiwania policji pozostały bez skutku. Na 
drugi dzień jednak do komisarjatu zgłosił się 
jakiś fotograf i odniósł ową kolję. Oświadczył 
on. że o eonie kolji dowipdział się u znajome
go jubilrra- a przeczytawszy w dziennikach do 
kogo należy, odniósł ją natychmiast do poFeji. 
W  nagrodę za uczciwość otrzymał 1.000 dola
rów.

JESZCZE JEDEN AM ERYKAŃSKI • 
KONKURS.

IV Niagara Falls na rynku miejskim w tych' 
dni-ąch odbył się bardzo oryginalny kon.btiK.. 
skubania kur. Rzrźnik tamtejszy. Dick Palanuo 
oskubał czterofuntową kurę w  C'ią>gu 15 sekund, 
zdobywając, w  ten sposób tytuł światowego nn 
Mrza oskubywania kur. Pobił on o jedną -se
kundę istniejący dotychczas rekord, należący 
do jego brata.

Kresów Wschodnich.

NADMIAR ZAJĘCY.
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Z  l e a f r a  „ ^ a l a i e i a " .
„I co z takim zrobić?" —  komedja, reżyserji 

R. Niewiarowtcza.

iP. R. Niowiarowicz, który w ub. roku po
rzucił scenę krakowską, wystąpił omegdaj na 
deskach „Bagateli" w  sztuce francuskiej p. t. 
„ I  co z takim zrobić?" Z taką sztuką to na
prawdę sztuka była coś zrobić, skrojona jest 
bowiem okropnie i koniec ma zadługi. Brakuje 
tu pewnych nieodzownych komplikacyj scenicz
nych, wskutek faktu, żc na przestrzeni trzech 
aktów grają ty lko dwie osoby: on, syn prze
mysłowca amerykańskiego i ona, córka pary
skiej rodziny. W iemy jednak, iż tomat ten jest 
zawsze aktualny. Pozostanie on tematem nie
wyczerpanym chyba na zawsze.

P. Niewiarowicz ma objechać z tą sztuką 
miasta Małopolski. Dobrze się stanie, że jeden 
*  najzdolniejszych aktorów sceny krakowskiej 
pokaże prowincji niezawodny kunszt artysty, 
podany z brawurą i rutyną, Pomoże mu w  tem 
wdzięk p. J. Hańskiej o drobnej twarzyczce 
Żanety Gaynor, umiejętnie stopniującej uczu
cia zmiennej kobiety, która mimo pozorów jest 
zawsze delikatną i wrażliwą istotą, 'j Koniec 
sztuk5 należałoby nieco obciąć. A le i z tym 
końcowym romantycznym, sentymentalnym, 
niewspółcześmie prowadzonym dialogiem nie 
jest tak źle: czai się przecież w  nim ta tkliwość, 
ta  nieśmiertelna naiwność i nieśmiałość, która 
jest udziałem wszystkich najgorętszych kochan
ków. Czyż nie wiecie o tem, że najgłupsze roz 
mio wy kochających się ludzi są dla mch naj
słodszą muzyką? Najcudniejszym śpiewem sło
wika? Fascynujący urok miłości każe nam wie
rzyć, że ’ najpiękniejszą kobietą świata jest 
właśnie ta', którą kochamy. Że odczuwamy tro
chę nudy, słysząc, jak zakochani odmieniają 
m iędzy sobą kilkakrotnie te samb wyrazy mi
łości? A le niema nudy dla człowieka, któ^y 
stokrotnie powtarza do ukochanej te same w y
znania. To  jest przecież ich żyw ioł, którym 
obecnie żyją. Jest to dla nich ciągle coś nowe
go w  tej czarującej mnnotonji. Każdy czło
wiek, który to przeszedł, który to przechodzi 
i który to przejdzie —  musi przebaczyć tym 
dwojgu. Dlatego przebaczana im.

mafa-ka.

W warsztatach pisarzy.
K. H. Rostworowski wystawi r  ieb.wom 

w  Teatrze Narodowym w Warszawie „Przepro
wadzkę".

S. Krzywoszewski wystawia w  Letnim tea
trze komedję kamałową „Noc Sylwestrowa".

W . Grabiński pisze dwie sztuki oraz sztu
kę historyczną o Katarzynie II.

P. Choynowski pracuje nad tomom nowel 
historycznych przeważnie z XVIII wieku. Nad
to nos. się z zamiarem napisania fund unwital
nej powieści o społeczeństwie polskiem w okre
sie od powstania z 63 r. do roku 1905.

S, Kiedrzyński wydał powieść p. t. ..Małpa 
do zabawy*' oraz złżył dyr. Szyfmanowi nową 
trzyaktową komedję.

S. Szpotański óLukuje Dowieść, p. tAjCzer- 
wome zapusty", którą zamknie cykl powieści 
his tory? cznych.

E. Czekalski wydaje tom nowel oraz po
wieść.

J. Parandowski przygotowuje książaę o 
igrzyskach olimpijskich Fozatem zbiera mate- 
rjały do powieści s życia cesarstwa rzymskie
go.

J. ReUdzynski puszcza w  świat zbiór opo
wiadań historycznych p. t. „Maska z pałacu

‘ ’o w o k o w a n i e  n ę d z y
CZYLI RADY DLA P. HELENY DOHERTY.

Po dziennikach' „chodzi" obecnie wiado
mość o obiedzie, jaki wydał amerykański król 
nafty^D oherty na uczczenie pierwszego wej
ścia w świat swej dorastającej córki. Obiad 
tem kosztował ćwierć miljona dolarów, to jest 
przeszło dwa miljony złotych. Sześć orkiestr 
jazztandowych grało bez przerwy całą noc, 
a specjaln ie'Oprowadzona trupa dała czarowme, 
widowisko, pełne bajecznych efektów świetl- 
uycb.

Miss Helen Doherty jest piękną panną w a ł 
szyngtońską, której ulubioną, pasją jest. malo
wanie samochodów na egzotyczne barwy. 24 
tak h aut pomalowała własnoręczni^ ta pa
nienka „siedząca na miljomach" —  jako poda- 
ra ik i dla swoich przyjaciół. Sam wynaje-ip sa
lonów kosztował 25 tysięcy dolarów, a koszt 
uczty na głowę wyniósł 50 dolarów (czyli pół 
tysiąca złotych). f

Kiedy się to czyta —  ogarnia człowieka

przykre uczucie. My tutaj schyleni nad spra
wami gorzkiemi, przemyślamy każdy nasz krok 
w  splątanej i ciernistej drodze żywota. My tu
taj żyjem y pod obuchem straszliwych wyda
rzeń i zagadnień. My? tutaj c ierpm y i wiemy, 
że tam, w Ameryce też lndzi» cierpią z niedo
statku i nędzy?. Czyż takie publiczne fetowanie 
„byznesmenćw‘ ‘ nie jest prowckowauiein nę
dzy, demoralizowaniem mas?

Gdyby „królewna nafty" oddala ten ćwierć 
iniljoniL na ulżenie b&zrobocia, a lb#  gdyby te 
przemalowane 24 auta oddala na odwożenie 
do szpitali tych wszystkich biedaków, którzy 
marzli i ginęli z głodu po ulicach Nowego Jor
ku w jedną noc sylwestrową —  miałaby za 
sobą łzy wdzięczności ludzkiej zamiast zaspo
kojonej ambicji nńljomerów. Te Izy przydałyby 
ąto jej. Przyjdzie-taka chwila, kiedy miljony 
nie zdadzą się usunie, alo Izy ludzi wdzięcznych 
przyniosłyby jej prawdziwą słodycz. mai.

w kinie dźwiękawem
i * WANDA ul. św. Gertrudy 5

* najzabawniejsi „kawaiarze" doby ohecnęj

P A T  i  P A T A C K O N
prześcigają sainyeb siebie w  kapitalnym  najnowszym  swym  filmie 

arcydziele nadzwyczajnych pom ysłów  i bajecznych tricków

K r ó l o w i e  m o d y
wywołująca huragany śmiechu, najweselsza komedja sezonu.

Najnowsza rewjja zr«*czno£ci i dowcipów
R e k o r d  h u m o ru ! N ie d o ś c ig n io n a  s e n s a c ja !

W  program ie doborowe dodatki dźwiękowe.

Początek seansów cudziennie o u od z 5. 
C eny m ie js c  n o m . j ln e .  — — =====

i (>io wieczór, w niedzielę . święta o godz. 6 popot.

—  ■ =  — S a la  d o b r z e  o g r z a n a .

królewskiego".
J. WołoŁZynowski ukończył świeżo powieść 

z r. '‘863 „Nieskończona mełodja" i „Gza ma 
wieś" (dwie części).

F. A. Ossendowski wydał ptowiastki pół
nocne dla dzieci „Gzao-Ka", Wkrótce ukaże 
się jego tom „Gasnące ognie" z podroży po 
Palestynie i Syrji. W  lutym ukaże się powieść 
historyczna p. tA.Zagończyk".

€ o m e ra  ofi«cuvo.
Mehfinsehwencfa.

„111. Kurjer" przynosi pożegnalny wywiad 
z Kiepurą, Nie mamy nic przeciw Kiepurze ja
jco zjawisku artystycznemu, ale już kilkakrot
nie krytykowaliśmy jego pociągnięcia zewnętrz 
ne. I  w  tym wywiadzie n. p. Kiepura, proszony 
przez reportera, by na pożegnanie powiedział 
co o sobie, rzekł:

—  Niestety, to niemożliwo —  bowiem 
musiałbym tak źle o sobie mówić, tyło za
rzutów sobie postawić, tak Siebie ostro skry 
tykować. żo żaden krytyk tak surowej kry
tyki o mnie nie napisałby.
I  zaraz potem następuje 100 wierszy wcale 

ule „krytycznego" opowiadania o sobie M. in

mówi Kiepura „udaje się do Rzymu, gdzie cze
ka już na mnie Opora Królewska" —  „czas 
mam tak zajęty, a wszędzie zmuszają mnie. 
bym koniecznie śpiewał"'., Wspomina o filmie, 
do którego będzie śpiewał; „sjmejalnie stara
łem sio n to. aby scetiarjusz opracował Bernard 
Shaw. Firmy, które nenio zaangażowały, chcą 
stworzyć arcydzieło ostatniego dziesiątka lat. 
Grać będę tym razem albo z Grotą Garbc albo 
z Vilmą Banky, w każdym razie z jedną z naj
lepszych artystek"* | '

Sport.
PronagandBwa pokatj łyżwiarskie.

‘ dniu 0 syetznia h. r. odb jły  się 
w Rabce propagandowe pokazy łyżwianskio. 
Pogoda dopisała, warunki lodowo nic nadzwy
czajne. co utrudniało wykonywanie owolueyj. 
W  pokazach brali udział: mistrzowska para
•pnfeika: Z. Biloiowna i ba.pt. T. Kowalski, mi
strzowska para warszawska; B. Chachlawska 
i Połczyński, oraz wicemistrz Polski, Zbigniew 
Twasiewicz. Ewolucje oklaskiwali gąrąro licz
nie zebrani kurae.juBzę, teraz młodzież szkolna. 
Pokazy te .przyczynia• się.',niewątpliwie do dal
szego rozwoju sportu łyżw iarskiego w Rabce. 
Następne pokazy; odbędą się dnia ,pt Iijmuro.

Polskie Kluby lotirnze.
liczyły? w  roku ubiegłym 878 członków, w tej 
liczbie 123 pilotów, 144 członków ćwiczących 
się w  pilotażu, oraz 92 pilotów? ćwiczących 
przez kluby.

Na aeroklub akademicki w? Warszawie 
przypada 211 członków, na A. A . w  Krako
wie —  98, we Lw ow ie —  129, w  Poznaniu —  
127, w  W ilnie —  66 na lubelski /Klub lotni
czy — - 121,','członków. na śląski Klub lotni
czy —  95, oraz na Klub lotniczy podlaskiej 
wytwórni samolotów —  36 członków.

Z pośrud członków wszystkich klubów lo t
niczych 6' osób tylko posiadało własne samo
loty, z tego 5 członków aeroklubu akademic
kiego w Warszawie, oraz jodna osoba ze ślą
skiego Klubu lotniczego. Klu/by rozporządzały? 
9 aparatami, z czego największa liczba 3 apa
ratów przypada na A, A . w Krakowie, po 2 na 
aerokluby? w Warszawie i w  Poznaniu, oraz po 
jednym aparacie na aeroklub akademicki we 
Lwowie i śląski Klub lotniczy.

Największą, ilość pilotów, mianowicie 44, 
posiadał aeroklub akademicki w  Warszawie, 
najmniejszą —  Klub lotniczy P. W . S., do któ
rego wchodzi tylko jeden pilot, onrócz jedne
go ■wyszkolonego w? klubie?,' oraz 10 osób, ćw i
czących się w  pilotowaniu.

leciwa czv Anatnrski %. S.?
Sprawa „benjarninka" ligowego nie rozwiązana.

W ydzia ł Gier i Dyscypliny? PZPN  rozpa- 
trywał na sworn ostatniem posiedzeniu sprawę 
protestu Amatorskiego KS. (Król. Huta) prze
ciwko przegranemu meczowi z Lechją iLwówł. 
Protest motywowany jest nieformalnemi i 
strounomi decyzjami sędziego.

PZPN  postanowił uznać tymczasem Lechję 
za mistrza polskiej klasy A., a zarzutem AKS-u 
pod adresem sędziego, skierow?ae do Polskiego 
Kollegjum Sędziów z prośbą o przeprowadze
nie dochodzenia.

M ISTRZ Ś W IA T A  SCHAEFER 
N IE  PRZYJEŻDŻA DO PO LS K I

Austrjaeki Związek Łyżwiarski zakazał 
startowania swym zawodnikom przed rozegra
niem mistrzostw Eeuropy. W  związku z powyż
szym zakazem mistrz świata w jeździe figuro
wej Kari Schaefer nie będzie startował na po
kazach łyżwiarskich w  dniach 81 stycznia i 1 
lutego w Krynicy.

D y re k c ja  K o n c e r tó w  P a ła c  ^n isk i 

Wł. Broński Gł. 34.
T. CYKL

Mistrzowskich Koncertów w abonamencie 

Vittorina Bueci, pianistka 

Mikołaj Orłów, pianista 
Jan Dahmen, skrzypek 

Franciszek Oskorn. pianista 
Lipski Kwartet Sehaehtenheeka 

Laszló Szentgyorgyi. skrzypek 

Aleksander Brailowski, pianista 
Alfred Hoehn. pianista 
Leopold Muenzer, pianista (c y k l-z  trzecli 

koncertów).

Dyrekcja Koncertów wydaje 'zależnie od 

kategorji miejsc, kupony abonamentowe po 
Zł. 25, 36 40 i 48 (w?raz z garderobą) dając 

nabywcom znaczne zniżki cen biletów. Na

mówienia abonamentów przyjmuje kasa za<• 

mówmń przy składzie fort? pianów Wł. Bo- 
lońskiego. Pałac Spiski. Rynek Ol. 34

Pisząc w numerze gwiazdkowym ,Głosu Na 
rodu" krótką notatkę c „Derniere prose dolma
nach" Mistrala, nie mnisim jeszcze w ręku naj
nowszego zbiorku jego poezyj, poświęconego 
Matce Bożej. Dziś chcę oomówić o tym „Sno
pie Mistrala na ołta-zu Marji” (La  gerbe de 
Mistral? l‘autel de Marie. Poemes et canti- 
quec? oubliee oommemtes et presemtes par le R. 
P. David. Librairie BI md et Gay).

W ydawca i komentator tych poezyj. ojciec 
Alfons Da\id, rozpoczyna od podkreślenia te
g o  faktu, iż daty bardzo ważnie z ży ca  protwn- 
salskiego poety zbiegały się dziwnym trafem 
ze świętami Najświętszej Panny, Urodził się 011 

bowiem w święto Jej Narodzenia, dnia 8 wrze
śnia 18.30 r. Arcydzieła swe „Mireille” , ogłosił 
w  św?;ęto .Oczyszczania, czyli po naszemu na 
Matkę Bcską Gromniczną w  dmiu 2-go lutego 
1859 r.; zmarł wreszcie w dzień Zwiastowania 
1914 r. A  pozatem był on p!eweą Najświętszej' 
Panny, i to przedewszystkiem Najświętszej 
Panny Promem sals.kiej. K raj jego ojczysty bo
wiem szczególny m kultem otaczał zawsze i po 
dzień dzisiejszy otacza Bożą Rećb/eielkę. Czczo 
no Ją procesjami i uroczystemu i obchodami od 
wieków, stawiano je j kapliczki wśród pół i win
nic Prowaneji, po siołach i miasteczkach. W  do 
bie rewolucji pobo?żn9 ręce. zasypując te śtrą- 
tynfci chiróetem, strzegły jo  w ten sposób od 
śnaaźcżemiafc

a s !

A  ipoza tam Prow ansa/Iowie nie zapominają 
nigdy o tom. że nie w  języku północnym, ale 
w południoweni narzeczu pLrcnejskieim, pokrow- 
nem ich mowie, przemówiła Najświętsza Panna 
w Lourdes do Bernadetty, zwiąc się Immacu- 
lado.

Kult więc dla Matki Bożej wyssał Mistral 
z udekiem. Dalszo życie tylko go w  tym kul
cie mogło utwierdzić. Przecież jego wioska mia
ła swą cudowną Matkę, która obnoszona w pro 
hgsji. niegdyś miasto od cholery uratowała Na 
pamiątkę tagó ciulu pirocesja powtarzała się 
od togo czasu co roku i dopiero ostre watki, 
jakie rząd francuski wytoczył Kościołowi za 
ołecnoj Republiki. .-.{AewWówały skasowanie 
tych procesyj. ł ton fakt odh ł eię w sercu 
poety i odbił bardzo bełeśuie. Oto. co piszr- o 
tern do przyjaciela: —  Jakie to smutno, jakie 
ohydnie,;*óp) ta polityka zaprowadziła w  całym 
kra.jti!

Jeśli,)jy.ukochaniu Bożej Rodzicielki świad- 
pzy świ|aSi poezia Misi.rala. jak M rei Ile i Ca- 
lendał, gdzie mamy cale ustępy ża.rli?wą a za
razem clzioetrmre proistą pobożnością, natchnio
ne to jeszcze silniej przejawia się jego kult 
dla Najś\v!ęt&sfcj panny w poematach wyłącznie 
religijnych. Wśród tych poematów do pereł za
liczyć nałoży ..W yspy złote" i ..Oliwady".

OAatni ton zbiór powstał z inicjatywy księ
dza Sine proboszcza przy kośc:ele Saint S11I- 
płce. Skrupiwszy w jedną całość teksty Bulli 
o Nieipokalanem Poczęciu opublikowane w naj 

• różnorodniejszych językach, ksiądz Sire zaipra-
Jw

ijiamiętn.ć ćwierćwiekową roczmicę- oglos?zi*ia 
dogmatu. W  antolugji tej zapragnął je j inicja
tor zebrać sżoreg poomatćw. powstałych w ró
żny ■ krajach i równmż Niepokalanemu Poczę
ciu. poświęconych. Mistral, zaproezouy do 
współpracy, miał dostarczyć w *tQpu do a-nto- 
logji. Poeta prawensalski jak najchętniej po
słuchał wezwania i stanął do pracy. Ponieważ 
jednak z lió r projektowany przez księdza Sire 
.nic został wydany, wiec poezjo Mistrala o Mat- 
- 0  Bożej Niepokalanego Poczęcia weszły 
w skład Oliwad.

W  zbiorku wydanym przez księdza Davida» 
po ciekawym wstępie, mamy cały szerog wier
szy ku czci Najświętszej Paramy na/pisanych. 
Wydawca podaje otok tfkstu prowensalskiogo 
i tekst francuski. Pragnęłabym choć w  hairdzo 
nieudolncm tłumaczeniu zapoznać czytelników 
poisk5eh z cudowną prostotą i pięknem tych 
,poezyj. Oto więc dla przy?kladu krótki ustęp 
z Calentlala o śfatce Bożej z Giotat:

Dziewczęta, z La Cii tut szły 
Porankiem, a było ich trzy,
Nieść modły Dziew icy w  koronie,
Lecz Pani w ołtarzu nie było..
Gdzie morze swe wały p iętrzyło,}^

/Szła w dali Dziewica w koronie,
Fal bryzgi w ilżyły Jej skronie.

—  Skąd idziesz. Dziewico w  koronie?
Pirzeez włosy masz mokre od fali?...

jnął stw oizyć rodzaj antologii, która miała u-1 — Widziałam ja okręt, co tonie,

Majtkowie o pomoc wołali,
Bym morzu wydarła ich złoniti.

...sam sternik mej 1110 słfciąl przyczyny...

W ięc w s z y s t k i c h  zbawiłam z głębimy!

...om bhiżnił synowi mojomu...

Bardzo piękna, niesłychanie prosla. jest pa
rafraza z. pierwszego rozoziału św. Łukasza pod 
tytułom: Zwiatowanie. Potężnym liryzmem
dźwięczy poemat ..Nkpokida.ue Pocięc ie" (z cy 
klu Le « 0!ivades). Lócz przekład ich, a choć
by swohod.nipisza tranKnozycja. ją  nies]yohan'e 
trudne. Mistral bowiem jest przy pros?too:e nie- 
praw-dnpodobuie zwięzły; a zalety to są zawsze 
bard-zo kłopotliwe dla tłumacza.

Marino Andre, tak zatytułował lrografię 
poety prowensalskicigo: La vie harmetiieuse de 
Mistral. T miał w  tem słuszność zupełną. P :ew-ca 
Prowancji umiał bowiem zharmon’zować cu
downie w  swem żjmin dwa za.-sadniczc pier
wiastki: kult religijny i ukochanie kraju ojczy
stego. I  dlatego słusznie mu dę naRży nagro
bek. który sam sobie wypisał na grobowcu, za 
życia jeszcze przygotowanym.

Non nobis. Domino non nobis 
Sed Nomimi tuo 
Et Provincia,e Tto«trae 
Da głoriam.

M. Dynowsk*.



Nr. 10, ..GŁOS N  URODU11 z  dnia l l-g o  stycznia 1031. o

£© r,hjtfkać
w  M r a f c o m i e .

Kraków, dnia l l - g o  stycznia 1931. 
N i e d z i e l a  11: św. Rodziny. 
P o n i e d z i a ł e k  12: św. Arkatljusza. 
P o n ; c d z i a ł e k  12: wscłi. słońca o godz. 

7.56, zach. o 16.21.

RUCH JED N O K IE R U N K O W Y NA  UL. 
ŚW . JA N A  I ZAM KNIĘC IE  D LA  .RUCHU KO- 
I OWEGO CZĘŚCI TE J  UL IC Y . W  związku 
i. budową, d:c.imi firmy ..Fcmiks'1 na parceli 
na narożniku Rynku jfł: i ul. 'św. Jana, Magi
strat wprowadza na .czas tej budowy pach 
jedne kierunkowy, na ul. św. Jana na całej 
długości, a. rokućpwikae w  ikiminkn do Rymfeu 
gł. Równocześnie zamyka dla przejazdu koło
wego częfcć ul. św. Jana pcmtęilzy wylotem  
ul. św. Tomat-za a Rynkiem gł. Odcinek ,W1 
jest otlwartym tylko dla dowozu ma-tcigUlćw 
d>D budowy-, w  wypadkach koniecznego .prze
jazdu zo względów  bezpieczcńistwa pirbliczaie- 
jro oraz dlą d otocz u do realności na tym od
cinku -położonych /.

TERM IN  HSZCZANTA OpŁ A T  OD Z W Y 

CZAJNYCH  1 ZB YTK O W YC H  ŚRODKÓW  
PRZEW O ZO W YCH  ja k o  .to: .«aui’3filiodów os-o- 
bowvch, .©ęża-rcwych. autcibusów. .mot-ocykłów. 
rowerów 7. motorku m, powozów  prywatnych. 
darożrk kinny.ch. bryczek, wozów ciężaro
wych, lępedycyjnyoh. moblcfwyeh i t . ,p. koń
czy się 15 styćzńia za. L. półrocze, a. za dru
gie półrocze płatności przypadają, , na czas 
od 1— 15 lipea. bez rozsyłania osobnych na- 
karzów pl atrń c /, vc li.

W Ó ZK I D LA  KO LE JK I W ISZĄCEJ 
W  RZEŹNI M IEJSKIEJ. W czoraj pod przow. 
wiceprez. miasta Dra WiciiguSa •cilihyiórsio na 
ratuwm ąses-iod zenie, sekcji aprowizacyjro- 
targowrj Rad\ nińmat. N a  porządku, dzien
nym były sprawy zakn.pna wózkóN/ d/n kolej
ki wiszącej w  rzeźni miejskie! oraz przedłuże
nie dzierżaw, kantyny na targow icy końskiej 
na Z-nhłociu.

STAN CHORoB w czacie ml 1— 16 ,b. m. 
przedstawiał cię nasitc-pują-eo. wypadkó'# 
fenkjwłatyuy zarictok aino 7. dyf.terji 5. tyfu-u 
brzut-znego 2. .odry 1. iiirumpen 2 i róży 2. 

 y r ------
ZAW IADOM IENIA Ą KOMUNIKATY.

W SPÓ LN Y O PŁA T E K  I IG I PA R A FJ I 
Ś GO SZCZFPANA odbędżTedjdę. dziś w  nie
dziele. w Krakowy# ,0 'gócfe. 5 popołudniu w  sa
li Raćiy powiatowo] przy ul. Dijarskioj L. 1. 
Goście mile widziani.

W YDZIAŁ POŚREDNICTWA PRACA ZW IĄZ
KU ZAWODOWEGO PRACOWNIKÓW UMY.St.0- 
W V’CH, Kraków. Sławkowska 0 T. p. tel. 188—53. 
poleca następująco siły biurowe: stenotypistów i 
Rtenotypisiki. korespondentów i korespondentki 
ze 7,najoniOŚC% ję7.\ków: polskiego i niemieckiego, 
a. także francuskiego, angielskiego i rosyjskiego. 
Thichalterów-bilansistów i iniehaKeróyy pomocni- 
Cjcteli, techników. agronomów, majstrów .kie równi
ków cegielni. k.'unioniołonióv.'. tarlaków i fabryk 
wyrobów z drzewa, deklaranlów celnych, anun- 
dantki. masz.YniMki, pomocników handlowych, 
kn.łkularfów i" praktykantów Mufówyc.lr: —  Zgło
szenia. przy. bmije Wydział Posrednicfya Ihac.y 
Zw.ii.zku •Zawodowego Praeowmków tfu: słowy eh
(Kraków. Sławkowska 6 I- p„ t«l 138—53), w {Ro
dzinach miialzy 11—2 i •”>—9. osooiśtdo lub tekto
nicznie. . Wyd/.eil polecając, pracowników, stosuje 
próhr kwalifikacyjne i Ltólejilość. '/.głoszeń.

POŁĄCZENIE TELEFOMCZNĘ Z LUKSEM
BURGIEM. Od 1 stycznia, b. r. został zaprowadzo
ny ruch telefoniczny miedzy Luksemburgiem a 
Warszawa, Bicłskieiii, Bydgoszczą,, Katow-ipami, 
K.rakowcuą Lwowom; Łodzią, Poznanimii i W il
nem.

KOLEUJl M WYKŁADÓW N U K C W W IH
(Rynek gł. i  -di L. 39). poniedziałek 12  ̂hm. l)r  
G,n( Sch.neid (WiedeńĄą Malarstwo ostatniej doby 
7. obrazami świet.lu. (w języku nioiu.)-. wtorek 13 
litu. jirof. l)r Michał Friedlaendrr: W ychowaiuó.
dziecka w szkole i w. domu; środa 11 bm. tfedj Dr 
Jan Lanka u: Dlaczego tyle małżeństw niesz
częśliwych; czwartek ló bm. IR M. Kanler: Gdy 
c, ytamy w twarzy oziowieka współczesnego; pią
tek 16 bm. prof. Dr Stefanja Citeielska-Borknw- 
ska: Wychowanie społeczne dziecka. Początek o 
godz. 7-mci -u ieczór.

SENSACYJNE ZAWODY PŁYW ACKIE  W RA 
DJO. W  niedzielo dnia 11 bm. o godz. 18.43 ra
diostacja krakowska (wraz /, wsz\ slkieiui sfhc.ia.mi 
polskieini) transmitował: będzie fragment między
narodowych zawodńw jilywackicb z udziałem sła- 
wnego jrokordżisty Dolskiego Bocheńskiego. Zawo
dy ddb®lfi sie w Krakowie.

BAL SZKOŁY NAUK POUTYCZN CCH,, tra- 
dyęyinio określany nazwą ..Wieczoru ś. N. l ’ .‘V 
’v roku bieżayyii '/.ostanie urządzony dnia '10-go 
lnt,‘go (wtorek).

P^L  UR7AHZONY STARANIEM KRAKUW- 
S K U ^ ;) k o ł a  RYIdZKlJ B. WYCHOWANEK 
SS. URC7ULANEK odl-cdzie -się w soboto ’ 7 bm. 
w sali T v,-a ETiipzpieczef? przy ul. Basztowej L. 8. 
Początek o godz. 10 wieczór. Strojo balowe. — 
'W stęp  f v lk o  za. zap !>oszcniam i. G en y  wstępm 8 z.ł. 
i 1 zł. dla młoilkioży akademickiej.

R F P R P T I IA R  T E A T R U  SU O W AC K IF/JO
łWedziela po południ^: „Betleem polskie11 (ce

ny nai"iż<s/.n\
Niedziela wieczór: ..Ciotka Karola11.
Poniedz alek. „Klub kawalerów11 (przedst 

pul: rn-- — cenv zniżone'.
W  orek: „Ciotka Karola".
Środa: .PoSy“ (przodst. po.iuilarne — cenv 

żonę).
RnpFRTU 'R  TEATRU R\CATRŁA“

Niedziela: „.Czyście już widzieli Zulę w Baga
teli".

Poniedziałek: ..Czyście już widzieli Zułę w Ba 
gatoP".

Wtorek „Czyście już widzieli Zulę w Bagatcli11.

Kotmitet oiluowienia kościoła Marjackiego 
w  Krakow ie ogłosił spraw ozdanio z działalno
ści i postępów restauracji kościoła w  r. 1930. 
Jak wynika z zestawienia finansowego, ogólne 
dioyhody w-yniosły 193.637.58 zł., w tern dary 
osobiste ponad 36 tys. zł., składki zbierano 
w  kościele 16 i piół tysiąca, subwencja rządo
wa 100 1ys.;- subwencja Kaęy Os«czoduośei m. 
Krakowa. 15 tys., a gminy ni. Krakowa 10 tys. 
zkrtyt>b. Dochrnll z wydawnictw' wono^i 943 zj 

Ogólne, wydatki wy rażają sio w  kwocie 
192.674.88 zk, zróz^ro na robceiz.no i Iztkupno 
materjałów potrzc-bnycli do restauracji wydano 
143.118 zł., na kierownictwo budowy 8.500 zł., 
na panie,c kancelaryjną, 210 zł. Rozustałn go 
tówki na rok b ieżący1962 zł. 70 pr. Zamki die
cie rachunkowy .podpisali z ramienia komisji 
rew zy jn e j pj». ,J. Dorawski, dyr. Kasy O b * .  
■m. Krakowa ,i p. Makowiski, cm. dyr. Bjinku 
Polskiego,.., .

F u n d u s z e  w j  z ło ż o n e  w  „d ro dze  'o fia rn o ś c i pu  
b iie z n c i i s u b w e n c ji  u m o żliw iły ' z n a c z n e  p o 
su n ię c ie  p ra c  r e s ta u r a c y jn y c h . P r z e p r o w a d z o n o  
b o w iem

K A N A Ł  OSUSZAJĄCY
wokół mu&Sw prosbitcrjuin kosztem w połowie 
g-miny 111. Krakowa, w  połowie zaa Komitetu 
Odbudowy. Zrestaurowano dalej większość 
okicu w  jn-dsbiterjum. których kamienne la- 
skowania i obsada ołowiana g-waltowmic doma
ga ły  sio naprawy szczególnie w  partjach wi- 
trażowj'cli. Odnowiono rówmież sześć szkarp. 
zakońezonycli bogato rzeżbionemi w  kamieniu 
zwieńczeniami, oraz naprawiono zewnętrzne 
mury prezbiterjum przez wymianę 7.wietrzałyeh 
cegieł na nowe średniowiecznego formatn. 
lYy-iniónić tu wreszcie należy,

G R U N TO YN A  RENOWACJĘ WEJŚCIA  
BOCZNEGO

od .-trony kościoła św. Barbary, odpolerowanie 
portalu marmurowego i podniesienie znajdując 
eego się. nad nim daszku, który pokryto nową 
blachą miedzianą, i uzupołniono nowym stro
pem kasetonowym z drzewa modrzewiowego. 
Bardzo ćanną i rYażną inowacja jast

W Y M IA N A  PO W IAŁY W SKARBCU 
nad zakrystją. pr/oznaczonym na pomieszczę 
nie artystycznych i zabytkowych aparatów ko

ścielnych. Strop tego skarbca, wykonany 
z drzewa, a pokryty papierową tapetą groził 
dużom niebezpieczeństwem w razie pożaru; w y
mieniono go tez na żelazobeton, a miejśce 
zbutwiałej podłogi zajęła nowa modrzewiowa. 
W ejście na strych zaopatrzono w drzwi z żela
za a okna w  kraty.

W reszcie z robót- wewnątrz świątyni wymie
nić należy odnowienie marmurowego pomnika 
archiprezbitera Łopackicgo z X V II I  w., nową 
polichromią w  kaplicy Bonerowskiej i kom
pletną renowację kaplicy św Wawrzyńca. Ka
plice odnowiono z fundacji osób prywatnych.

W  programie prac na. rok bieżący, przewi
duje Kom itet odnowienie reszty okien w  prez
biterium i absydzie, restaurację szkarp i mu
rów, wykończenie kauatu osuszającego, w resz
cie naprawe zniszczonych kamiennych słupów 
wokół kościoła, t. zw. ..pachnikóiY1'1 podtrzy
mujących łańcuchy ogrodzenia.

Szczególną uwagę trzeba będzie również 
poświecić.;;,

FOLICHROMJI M ATEJKOW SK1EJ, 
odpadającej wraz z tynkiem mniejszomi i wlęk- 
szemi parcjami. Stan jej obecny budzi w i^ką 
obawo tak u Zarządu kościoła, członków K o 
mitetu, jak i władz konserwatorskich i wszyst
kich miłośników prawdziwej Sztuki. Toteż po 
ukończeniu robót konserwacyjnych na zo% 
wną-trz kościoła należy przystąpię <lo praJL łną- 
jących na celu utrwalenie i zachowanie tej pięk 
nej polichrotnji. Utworzyć się musi w tym celu

KOMISJA EKSPERTÓW
dla dokładnego zbadania sprawy i w ; dania fa
chowej opinji co do sposobu prowadzenia ro 
bót. Restauracja objąć będzie musiała także dzie 
ło Wita Stwosza —- wielki ołtarz w1 kościele 
Marjackim,

Dla przeprowadzenia tych ws7,ystk>h prac 
koniecznem jest jednak życzliwe i gorące po
parcie ze strony całego społeczeństwa, które
go fi.nanso-wa pomoc, jego ofiarność, umożliwi
ła dotychczas tak znaczne posunię.ęiĄ prac 
restauracyjnych i przypuszczać należy, nie 
zawiedzie i na przyszłość, aż do zupełnego 
ukończenia wielkiego dzieła.

AMwp ku czci ś. p, Prof. Jaworskiego
W-cziorai w  'południe odbyła ..się w Au li 

Uniw. Jag. -uroczysta Akudemja ku czci ,ś. p. 
Dr. W ładysława Leopolda Jaworskiego, prof. 
Uniw. Jag. —  urządzona przez Senat akade
micki krakowskiej wszechnicy. W  uroczysto
ści żałobnej wzięli udział poza Senatem i .licz- 
uem gToncm profesorów Uniw. Jag. <przi efeta- 
wlciele w ładz a to: Kanon ik  katedralny Ks. 
Prałat SkoczyńUki, -pirepozyt K o leg ja ty  św. 
Anny Ks. Kan. Yłasny, wojewoda Kwaśniew
ski, rektarzy wyżaszych uczelmi. wiceprezy- 
doiK'.i miasta: Dr. Wiclgtffi i Dr. Landau. ztv- 
Stępca dowódcy korpusu pułk, B o les ław ie^  
prz^dfetawicie]” ’ sądownictwa, w ładz szkol 
łtjjfh. kanisulowie obcycli państw. liczna pu
bliczność oraz młodzież akademicka. Z  rodzi
ny zmarłego profesora b y ła ’ obecna wdtfwa 
•7. .synern i s\nowa.

R E P E R T U A R  K IN 0 T E A T R 6 W .
WANDA: ..Królowie huhIy" (w gł. rolach Tat 

i ra-taclum).
APOLLO: ...Janko muz.ykant11 (w gł. rob cli Ma

licka. W. Conti. A. 0> ms7.a).
CORSO; Wieża raiłośck1 (w gł. roli Marry 

Astórt.
SZTUKA: „Parada- Paraniouutu (w gł. roli 

Mama,-;' Ohevaii( r).
W ARSZAW A: „Nibelungi" ((w pi. roli Powrł 

łticht.ert.
UCIECHA: ..Cilly11 (w gł. rolach Marilyn Miller 

oraz Aleksander Gr:ty).

po-

zm-

Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO Dzisiaj 
w niedzielę po południu, po cenach najniższych, 
jasełka Lucji na Ry<Ba Betleem polskie11 7,ap< ł- 
niająco na każdem prz-edslawicnm widownię do 
.ostatniego miejsca. Wieczorom powńórzerle arcy- 
wosołej\ar»y Thomasa Brandona „Ciotki Karole11, 
która na sobotniem wznowieniu odniosła wielki 
sukces dzięki świetnie zgranemu zospołowi mc- 
zróWiUmYm odtwórca roli głSwilt j p. Fabicakien'.

TEATR REWJI '„BAGATELA" Karmelicka 4- 
WczoKiis/.a prOT-jcra rewji p. 1. „Czyście już wi
dzieli Zulę w Bagateli11 odniosła świetny sukces

F :er'wgzy pr/.emawiał j»t >f. juawa cywilne
go  na Umiw. Jag. Dr. Zoli, charaktery ząj.ąc 
,5. ip. prof. Jaworskiego jako jednego z inajwy 
ihitniejOTycb profesorów  krakowskiej Mbzech- 
nicy, fenomenalną lindywidnalnośe. myśli
ciela zakrojonego na, miaro groc,kic-h jnodr- 
ców. C-złowdck pełetn miłości i szłaciietności 
« «ro a  tęsknił -zawsze 7.3 . jiokojcm, prawdą i 
dobrem. W pismach katobckich filozofów  zna- 
J.tzI zadowoileni© r nieprz-'brane, wartości du
cha.

Skreśliwszy • svi!'Yc-to prof. .Tawcirskieg'0 ja 
ko fTozofa. prof. y.olł omówił jogo działalność 
,naukoYvą. podkreślając 'dóSńwe konstrukcje 
prawne, jakie prof. Jawon4ki —  7-nakomi'tY 
cywilista. twórca oryginakiyeh iprojektów 
'ustawcdawcźyeh ujm owa] t\ eteregu monu- 
mentahiych dzieł. KońcoY'e wstępy- swego 
przemówienia prof. Zoll poświecił d z ia ła ln o ś c i  
politycznej ś. p. Jaworskiego. prczSea X. K. 
N-oni. jedmego z najgiprętszych S 'ze n n ię rzy j 
>paTtji koitiiseirwatywnój. ..Pamięttniki. jakie oka 
,żą. się możo drukiem —  .kończył .mówca —  
wyjaśnią, dlaczego ś. p. Jaworek! w  zmaga
niach. jak ie podejmował i w trudnościach na 
jak ie napotykał tracił swe siły j zdrowie11.

Z kolei Dr. Kunianiecki, profesor pirawa 
.administracyjmego tm ów ił doktrynę prawmó- 
adniinistracyjną piof. Jaworskiego kończąc 
zdaniem z pamiętnika.' zm adego profesora: 
„biada pańsitiwu, .które praw o zabija dla w ol
ności, ,a wolność dla prawa1’ . Nastęipnie prof. 
te.orji i hĄ fcrji filo zo fji prawa Dr. Lancie za
jął się osobą prof. Jaworskiego z punkai w i
dzenia filozoficznego,,'; stwierdzając, że zmar
ły  -cj wibsł.a dążył 'zawszo do krytycznego 
opanowania wła^noj myśli w  je j pcrlistawaCh 
i je j biegu. Jego filozofja była posi?uikiwanie,m 
całkcwitcgm jpoglądu na światt. poszdkNYanicm 
ąiraavdy iw świecie- 'ajaimsk, którą zmalazł i 
głosił.

D ro f. Tauhenschlag j  rodzicka-i. W y d z ia łt i
żę prof.tak pod względom arty stycznym, jal, A  kuoowym, prawciczego UniW. Jag) stwierdzał.

- u
portuarem  p od biła  sefeu pu bliczności k ra k o w sk ie j, s k i e g o  h y te tw a n ia  n a  z ie m i . J e g o  sk r o m n a  
O prócz Z u li P o g o r z e l kio.j w ystęp u je  p a ra  fęsco u - 'udu<'lio\vł.on'a p o s t a ć  b y ł a  p e łn ą  n r o k u  i n a  
tryezn o  tan eczn a E lv i i ÓIorticfL oraz c a ły  zesp ół u„.y
-r. ' ... , i  rr  "Bagateli. —  Całfiść reżyserował j». Józef Grod- 
nleki. — Kasa czynna codziennie od godz. 10 ru- 
po do 10 wieczór.

IGNACY MANN — MAR.E' CHMIEL TRYB
CZYŃSKA. znakomici artyści śpiewacy,' wystąpią 
dziś w niedzielę 11 bm. w Starynn_ 'featrzo. Pro
gram koncertu obejmuje szereg pieśni i aryj ope
rowych, oraz duet 7, opery ..Carmen1.

 o - ------
W I A D O M O Ś C I  F O s C I E U N E .

W  KOŚCIELE KSIĘŻY PIJARÓW w niedzielę 
dnia 11 b. m. podćżas sumv o godz. 10-tej rano, p. Jot, Wieliczka. Wiadoma korespondencja 
Chór męski „Moniuszko11 odśpiewa szereg kolend, nadeszła, jednak z powodu ukazania się tej wia- 
pod dyrekcją J. Wilgi. Przy organach K. Woj- domnści w prasie miejscowej, nie została zużytko- 
lurmwicz. 'waaa.

żełym. .kto g o  znał musiała wy wrze-' niyza'- 
tairte AYrażcaric. Prof. Ja-wordki był jednym 
z niewiein. który nauko i anądrośM połączył 
w prawdziwa sztukę żyi ia.

Wkońeu żegMab zmarłego: Dr. Laugrołf
Im. byłych uczniów ,ś. p. prof. Ta w,orskiego ; 
,p. W isłocki |n. .sfcudjuóącc-j obecnie ma Tbiiw. 
Jag. m łodzieży piraaN-ndczej i Bibłjoteki' isłueba- 
cz.ów jitawa.

Przppoiiiiiiiiiui adres

PI. IAW0SNICKI
K r a t ó w ,  U g n e H  61. 44.

Konf skata , ,Wos j  Narodu1'.
Wczorrijsz.y numer naszego pisma ułegl 

konfiskacie z powodu artykułu o jodnym z ka

pitanów. którzy pilnowali więźniów w Bześciu. 

Nawet fotografia  tego oficera ulogla konfiska

cie, Raećz dzivYnas że otrzymaliśmy uieskon- 

fiskowane „Gazetę Warszawiską11 i Polonię11, 

któro ton sam rewelacyjny artykuł i fotogTafji 

umieścih Oczekujemy uełn ienia konfiskaty 
przez sad.

Wielki pskaz drobiu i fjołebL
Pod protektoratem miejscowych władz 

liolitYCziio-ądministrncyjnycb w ojskoirj eh i 
municypalnych odbędzie sią w Krakowie w  ko
szarach II. Dąbrowskiego przy ul. Zwierzy
nieckiej 26. w dniach od 81 stycznia do 4 lute
go  br. wielki pokaz drobiu, gołębi, królików, 
owiec, psów, oraz ryb konsumcyjnych i ozdob
nych.

Będzie to właściwie V IL  z rzędu znana ś.zo 
cokiej publiczności wystawa, która cieszy się 
wielkiein zainteresowaniem hodowców zwierząt 
gospodarstwa dotnowgo. Obecnie wystawna ta 
obejmie 8 działów, które będą pomieszczono 
w  należycie urządzoinch ubikacjach wsporn 
nianych koszarką przedew-szystkic;,m drólą, gołe 
bio i króliki, w wielkiej, krytej ujeżdżalni

Do udziału w powyższej wwstawie zapra.-za 
hodowców, rolników, amatorów-, tak producen
tów jakoteż przemysłowrów-. Towarzjastwo Ho
dowców Drobiu w Krakowie, które powyższą 
wystawę urządza, a Komitet wystawy tonsam. 
co każdego roku przyimuje ogłoszenia do 20 
Stycznia br. i udziela wszelkich informacyj 
w  swem biurze. Kraków-, Poselska 19 Miejski 

:■ ¥  rzą d W  o t e ry n a r y j n y .

Mddh ucieczka włamywacza 
z kom isanta policyjnego.

Organa oolić.yjno aresztowały; Maronę Jó
zefa i Kohuta Stanisława, podejrzanych o sze
reg wiamań mieszkaniowy cip- i sklepowych na 
terenie Krakowa. W  czasie rewizji w- miesz
kaniu Marony znaleziono w łóżku przyrządy 
do w la mamią a ttk dłuta, łata y, 'różnego -no,Iza 
jn wytrychy —  oraz torebkę damską skórko
wą. popielatą i srebrny damski zegarek pocho
dzące z kradzieży na szkodę nieznsmej na. 
razie ,w ląścioieliki. Marena doprowadzony dr, 
Komisarjatu usiłował zbiec wybijając w oknie 
I-go piętra dwie szyby, lecz został przytrzyma
»y -

Galsza serja włamań.
W czoraj włamali się nieznani oprawcy tło 

mi. szikan-ia p. Antcrszikiowiczow ej Heleny, 
przy  ul. Krowoderskiej 21 i skradli 159 zl., 
6 dolarów- amerą-k. oraz hiżuct-rję .wartości 2 
ÓYfc. 7.1 .

W  nocy z 8 ,ną. 9 b.m. wlrumali hi$ japyś 
osobnicy do składu Kółek  Rolnmzych w  My
ślenicach, gdizie tkadli kilka pudelek sardynek 
i ipainadcik wartości .200 zł.: naistępnio ci ‘sami 
aipasze włamali się do sklepu .tyłoniowim-o 
A. 1‘iascekiego. g ilz ie  skradli większą ilość 
fdc.irjTi. znaczkÓAY poczfowYch d tytoniu na 
3.900 .zl.

«««*" U r z ę d o m  p a r a f i a l n y m !

P I E C Z A M I  dzaitt * figurkami 
SwictycJi patronów wykonuje

!* o  1. S K I ?. t  K t, t  ą  H Y T O f fK IC Z Y

4 . W ALEW TA K rak ó w ,
utea SławLows»a 3 (Hotel Saski).

Przy imiaDie adresn proilmy 
PT. Prenumeratorów o łatka we 
Rodanie dawnego adresu.
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Jak rząd zamiorza przeci/ działac 

droiyźn e 9
W piątek odbyło się zapowiedziano posie

dzenie komitetu ekonomicznego ministrów. W e
dług ogólnikowych wiadomości, jakie przedo
stały się do prasy, na posiedzeniu tern omawia
no środki walki z drożyzną". PodCljno w w y
niku dyskusji miano uchwalić,1 by inśaisgr prze 
•mysłu i handlu podjął szereg interwencji na 
rzecz obniżenia cen artykułów przemysłowych. 
Pozatom miałyby być przeprowadzone inter
wencje za pośrednictwem giełd mięsnych i zbo
żowych w  kierunku zniżenia cen artykułów 
spożywczych.

W idoczn ie <p. Pry* torowi wyperswado
wano jego pierwotne projekty, skoro akcja 
przeciwdziałania drożyżnio artykułów przemy

s ło w y c h  ma być oparta na podanych zasadach 
a nie na administracyjno-polieyjnych zarządze
niach.

Wiącej niż połowa bezrobotnych 
nie otrzymire zasiłków.

W edług stanu (z końca grudnia u!b. r. licz
ba, bezrobotnych w  całej Polsce wraz z woj. 
Śląskiem wynosiła 287.265 osób.

Na ogólną liczb*; 287.265 bezrobotnych w 1 
całej Polsce zasiłki pobierało ogółem 105.916 
bezrobotnych.

W edług .poszczególnych .grap .zawodowych 
5tan bezrobodia w tym czasie przedstawiał 
się następująco: górnicy —  7.993, hutnicy —  
1.963, szklarze —  2.319. m etalbwcy —  22.082,' 
włófcieimfcy —  27.306, robotnicy budowla
ni —  '31.857. pracownicy umysłowi —  20.683. 
pozostałe rawiody —  J73.062, w  tpj liczbie ro 
botnicy niewykWalifiikowaiiii —  147.102.

Liczba częściowo bezrobotnych, pracują
cych przez kilka dni w tygodniu. (Wynosiła w 
tym czasie 110.121.

Spaiiek corotów o 40 proc.
Z .przemysłu konfekcyjnego donoszą to sy

tuacji obecnej w  tej dżiedzkfie:
Grudzień wykazał na, rynku konfekcji .dal 

óze zmniejszó-iie się obrotów ; sytuacji ni o ura
towała, nawet przypadająca w  tym mięsiącu 
„G w iazdkall, która zupełnie nie dopisała.

R ok  1930 był dla konfekcji damskiej w y 
jątków o niekorzystny. W skutek ciężkiego po
łożenia gospodarozegio i cia'snoty pieniężnej 
obroty (w r - 1930 byty naogół o 33^3 do 40% 
niżsau niż w latach ubiegłych. Moda, zw łasz
cza w dziale sukien, k ilk ak ro tn e  się .zmie
niała', eto przy Czyniło się db w ielkich strat. 
Wskutek tendencji zniżki cen surowca, a  co 
zatem idzie i  zniżki cen na konfekcje, sprze
dawało się towar z końcem roku fatbry Aznego 
po cenie znf. upu i  niżej, by jak najmniejsza 
ząpasy zatrzymać A ) roku przyszłego. W  zwią 
zku z redukcją obrotów  mepropwtrajofflalnTe 
zmniejszyła się i ire tftowiność praedtliębłrf altwn 
Szereg fum oglotsiło upad to śc. a dużo jest po- 
ważnfe azg. "żotnycb.

fl-at a na rynku akcyjnym.
Ciężkie położenie przemy słu, handlu i  rol

nictwa, a przedewszystkiem silny brak gotów 
ki, odbiły się dotkliw ie na obrotach 1 na ogól
nej tendencji g iełdy akcyjnej. Obroty, które 
już w roku 1929 były małe skurczyły sio
jeszcze bardziej wskutek tegio, że bamu i w ięk
si spekulanci wycofali się prawie zupełnie z gry 
giełdowej Na giełdzie pozostała tylKO drobna 
kulisa, która ze względu na szczupłe środki 
obrotowe, przeprowadzać mogła nieznaczne 
tylko operacje i realizowała zyski z dnia na 
dzień. Działy akcyjne bamkć w świecił} przez 
cały rok pu rtkattti —  szerokie bowiem sfery 
publiczności papierami giełdowemi zupełnie się 
nie interesowały, a jeśli już dawały zlecenia, 
to przeważnie na sprzedaż. D latego też cały 
szereg instytucyj pieniężnych połączył swe 

wydziały akcyjne z innemi działami, lub nawet 
zupHtnie je zlikwidował. Również zagranica, 
która do roku 1928 włącznie była dość poważ
nym odbiorcą naszych papierów dywidendo
wych, przestała się niemi interesować.

Powyższe przyczyny lokalne oraz ogólno
światowe osłabienie się tendencji spowodowa
ły , że kursy akcyj, z wyjątkiem  kilku, ulrigły 
w  roku ubiegłym dalszej poważnej zniżce. N aj
bardziej obniżyły się akcje popularniejsze, 
znajdujące się w  rękach drobnych akcjonariu
szy i mniej wskutek tego odporne na wszelkie 
fluktuacje.

Stagnacja na giełdzie warszawskiej przer
wana była ty lko w  połowie listopada większem 
ożywieniem, spowodowaniem wzmożonemi za
kupami kilku Hanków, a poczęśi-.i t.-ikżo w ia
domością o podpisaniu umowy w  sprajwic po
zy czk. „zapałczanej". Pod wpływem gry spe
kulacyjnej jculisy, która wykorzystała tę chwi
lowa konjiinkturę. kursy akcyj podniosły się 
w  przeciągu kilku dni stosunkowo znacznie, 
równocześnie zaś wzrosły obroty. Poprawa ta 
trwała jednak tylko krotno i już w końcu li
stopada wskutek realizacji zysków przez spe
kulantów hauissa. się załamała, a giełdy polskie 
wróćmy do swojej zwykłej apatji, trwającej do 
tej pory.
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K s .  J A N  T R Z O n i Ń S K I
P ra ła t dom ow y J. Sw. O jca św. f iu s a  XI, W icedziekan  
Stryjski, rzym .-k at. proboszcz w  Kochaw inie i t. d.
Po dtu ich a ciężkich cierpieniach, zaopatrzony św. Sakramentami zasnął 
w Panu dnia 8-go stycznia b. r. w 76-tysi roku życia, a 18 kapłaństwa.

Fksportacja zwłok do kościoła parafjulnego w Kochawinie odbędzie się 
dnia 11-go stycznia o godzirie ó-te.-, po południu.

Ceremonje pogrzebowe rozpoczną się dnia 12 stycznia c godz. 8-mej rano 
a około g. 11 nastąpi złożenie zwłok do grobowca na cmentarzu kościelnym.

Na te smutne obrzędy wszystkich wiernych chrześcjan zaprasza

Duchow ieństwo clekandu Stryjskiego.

D a t a  redukcje płac robotniczych.
Związki zawodowe przemysłu dzianego 

w Łodzi otrzymały onogdaj od Związku przed
siębiorców tego przemysłu zawiadomienie, iż 
wobec ogólnego spadku cen i bruku widoków 
na jakąkolwiek poprawę w  tym przemyśle, 
związek wymawia obecną umowę o place i prze 
prowadza redukcję plac z dniem 1 lutego br. 
Należy zaznaczyć, że w przemyśle tym. zafru- 
dnionych jest 12 tysięcy robotników.

Również we wszystkich fabrykach włókien

niczych w Zgierzu otrzymali robotnicy 2 ty 
godniowe masowe wypowiedzenie. Przemysłów 
sy zgierscy zawiadomili robotników, że po 
upływie okresu wymówienia mogą być zawarte 
nowe umowy, jednakże z obniżęuiem dotych
czasowych płac o 20— W % -  Wypowiedzenia 
pracy wywołały "wśród robotników ogromne 
poruszenie tembardziej. że nastąpiły tnie zu
pełnie niespodziewanie.

:Q>

S J T M
poleca i w y k o n u j e  p r z e r ó b k i  i r e o e r a s j e
p o  ceńa.ch konkurencyjnych 

P R A C O W N I A  F U T E R
E M I L A  K O T A R B Y

w Krakowi t, ulica Jagiellońska ¥ a.
C e n y  k o r k u p u n c y j n e .  T o w a r  i w y U o n a f i i e  " s k o r w s z o i  z ą «2■ s s

Newa teryfa za przewóz wagonów 
prywatnych na kolejach.

Od nowego roku wprowadzono na polskich 
kolejach 6zereg zmian w  taryfie towarowej, 
które w  pierwszym rzedzie interesują kupiec- 
two i przemysł.

Między innemi dotychczasowy system opłat 
za przewóz wagonów prywatnych próżnych pod 
naładunek lub po wyładunku wywoływał sze
reg nieporozumień i rekłamacyj. Obecnie zale
siono stawki za przewóz wagonów prywatnych 
próżnych, zastępując, je  ryczałtową opłatą 
w wysokości 10 zł. oa wagonu, względnie 50 
złotych w razie nadania wagonu za listem po
spiesznym —  bez względu na odległość.

Równocześnie przy używaniu wagonów-lo- 
downi (będących własnością, PK P .) i wysyła
niu ich zagranicę ustalono również opraty ry 
czałtowe: do Czechosłowacji 30 zł., do Austrji 
70 zł., do Niemiec 70 zł., do Francji 130 zł.

Ponadto zwiększono powierzchnię, wymaga
ną na przewóz w wagonie 1 sztuki zwierzęcia, 
czyli innemi sowy obecnie do wagonów łado
wać się będzie mniejszą ilość sztuk -zwierząt, 
niż poprzednio.

  8-— -----

Nad czem obradował 
Ziazd orzerpsłowców w Krakowi.
Oncgdaj odbył się w Krakowie zjazd Zrze 

szenia Związków Przemysłowych zaeh. i połud. 
Polski, w którego obradach wzięli udział, prócz 
szeregu przedstawicieli przemysłu krakowskie
go, delegaci Zwią.zków przemysłowców zc Lwo" 
wa, Bielska i Poznania. Zjazdowi przewodni
czył wiceprezes Związku Przemysłowców 
w Krakowie Dr Merz.

Dyrektor Zw. Przemysł, w Krakowie p. Dr 
Jarszyński wygłosił obszerne sprawozdanie 
z czynności Związku krakowskiego, jako pro
wadzącego agendy Zrzeszenia, a w szczególno" 
jjisi zrelacjonował audjencję Prezydjum Zrzesze
nia u ministrów. W  dalszym ciągu sprawozda
nia przedstawił stan poszczególnych kwestyj 
którymi Zrzeszenie się zajmowało, ra. in. spra
wę żłóbków, odsetek dla Kas Chorych, godzin 
nadiiczbowych, zatrudnienia inwalidów, gólno- 
polskiego spisu abonentów telefonicznych, le 
galizacji miar i wag, zniesienia § 1154 b. usta
wy austr. cyw. oraz niezaJawalającej działal
ności komorników.

Dr Battaglia. omówił sytuację gospodarczą..

W  szeregu punktów mówca przedstawił bieżące 
postulaty gospodarcze, odnośnie do budżetu 
państwowego, 'przesunięcia pewnych funkcyj 
wykonawczych z państwa na samorządy, re
dukcji etatyzmu, ograniczenia rozmachu inwe
stycyjnego samorządów terytorjahiych, zmiany 
systemu podatkowego, ochrony wierzycieli, 
i t. d.

Następnie adw. Wasserberg zreferował nowy 
projekt ordynacji podatkowej. Wypracowanie 
sprawy powierzył Zjazd Drowi Wasserbergowi 
wespół ze Związkiem krakowskim.

V. ZROST LICZBY PROTESTOW ANYCH  
W EKSLI W  BANKU POLSKIM.

'  W  grudniu uh. roku ogółem zaprotestowa
no weksli w Banku Poleskim na z-umę 12 nslj. 
zł., wobec 10.8 niilj. w listopadzie.

ZMIANA N A ZW  IZB SKARBOWYCH.

Specjalmem rozporządzeniem p. Minister 
Matuszewski zmienił n a m  Wielkopolskiej 
Iizby Skarbowej w Poznaniu na ..Izbę Skarbir- 
wą w  Poznaniu", .tudzież Pomorskiej Izby Skar 
bowej w Grudziądzu —  na ..Izbę Skarbową 
w Grudziądzu” .

: •—» » f\ *.<
OFICJALNA GIEŁDA W ALUTO W A.

Warszawa 10 stycznia. Dolary b.90, 8.92, 8.88. 
Dewizy: Belgja 124.46, 124.77, 124.15; Bukareszt
5.30. 5,81. 5.-29: Gdańsk 173.‘08, 173.51. 172.65: Ho
landia 359.22, 860.12. 858.82; Kopenhaga 238.45, 
239.05. 237.85: Londwi 43,£%%‘. 43.42%, 43.21: N-o- 
wy Jork 8.91. 8.93. 8.89: Parvż '35,01 35,10. 84.92: 
Praga 26.43. 26.49. 26.37: Szwajcarja 172.91
178.38, 172.47; Włochy 46,73. 16.8"., 46.61; Berlin 
w obrotach prywatnych -312.22.

GIEŁDA AK CYJNA W  W ARSZAW IE.

Akcje: Bank Polski 157 % .
Pożyczki; 4% inwestycyjna seryjna, 109 — 5% 

dolarowa 46. 46% — 5% konwersyjna 48 — 6% 
dolarowa 70 —  10% kolejowa 102% — 8% Listy 
Zastawne Banku Gosp. Kraj. 94.

GIEŁDA W  ZURYCHU.
Zurych 10 stycznia. Paryż 20.20. Londyn 

35.05%, Nowy Jork 5.16.15, Belg ja 72.00. Włochy 
27.01%. Hi szpan ja 54.80. Holandia. 207.72%. Ber
lin 132.76, Wiedeń 72.60. Praga 15.29%. Warsza
wa 57.85.

'ś ? z $ £ & lw k i£ iś iD O .

URLOPY D LA  SŁUCHACZÓW PAŃSTW .
• INSTYTUTU NAUCZYCIELSKIEGO.

.Ministerstwo wyznań religijnych i oświece
nia, publicznego ogłosiło konkurs .na urlopy 
płatne dla kandydatów na pierwszy rok Pań
stwowego instytutu Nauezycielskeigo w  W ar
szawie w  roku szkolnym 1931/32.

Q przyjęcie mogą. się ubiegać kierownic? 
i stali nauczyciele szkól powszechnych, szkół 
ćwiczeń przy seminarjach nauczyeielsk ch, oraz 
szkół specjalnych, którzy najpóźniej w roku 
1928 ukończyli wyższy i ars nauczycielski lub 
:nne studja analogiczne. Kandydaci winni po
siadać znajomość jednego z języków  obcych 
(angielskiego, francuskiego lub niemieckiego); 
pierwszeństwo będą mieli kandydaci, którzy 
nie ukończyli 35 lat życia.

.Podania o przyjęcie na pierwszy rok stu- 
djów w  Instytucie' Nauczycielskim nałoży wno
sić drogą, służbową do Ministerstwa W R. i OP. 
w terminie do 1-go marfea br.; o nstatecznem 
przyjęciu do Instytutu ro-zftt.rzygnio kolokwium 
wstępne, które odbędzie się z końcem roku 
szkolnego 1930/31.

Nauczyciele, przyjęci do Instytutu, otrzy
mają pLatny urlop na, piorwszy rok studiów 
zależnie zaś od w Trików- pracy urlop zostanie 
przedłużony na następny rok szkolny. Liczba 
miejsc ograniczona będzie prawdopodobnie 
do BO-tu.

g ffigg .ssę

Diecezja przetrę,ska. Odznaczony przywile
jem noszenia rokiety i mantoletu X. Tomasz 
Stefanów-;ki prob. w Gfcłogowie. Instytucję kano 
niczną na probostwo w Nisku otrzymał X, Sta
nisław- Węgrzynowski, wikary i Ty-.zyna Mia
nowani XX.- Stanisław- Prycj, wikary w  Lubeni, 
dirigensem in spiritualihus (vienrius adiutor) 
tamże; O. Andrzej Smoleń. bernardyn, admini
stratorem w .Rumpie. Przeniesiony X. Jazef Ma 
tuszek, wikary, z .Jeżowego do Wieiow.si. Wstą" 
pił do Zakonu OO. Jezuitów' X. Włady-daw Ha- 
duo.h, wikary z Komborni.

Diecezja tarnowska. Odznaczeni rok. i mant. 
XX.: Zygmunt .Takus, prob. \v Lipnicy W iel

kiej; Władysław-1 Macheta, profesor'śgianazjum 
w Krakowie: dr. W ładysław Kuc. prob. W Bo
chni. Exposit cau.: X, Włarlyshny Trytejc,
prob. w Korzennej. Instytisowanś na pi;ohostw-a 
X.: lvład. Lassowski na probostw-o w Padwi. 
Piotr Stary na prob. w Ocicee. Zamianowany 
proboszczom w- Podgórskiej WdTi X 'Jśn Bu- 
person. Przeznaczony na katechetę szkoły 
powsz. do Zakliczyna X. Wojciech Pierzga. 
Administratorem w  Przeclawiu zamianowrony 
X. Józef Grądziel. Przeniesieni XX. wikar,insze 
Jan K ie z Przocląwia do Radomyśla W ielkie
go; łan Szczur ze Trzc.iany do Wojnicza; W o j
ciech 'Machniak z Ylojnicza do Biecza: Józef 
Panek z Chełmn do Trzoian

Celem uregulowania nakładu 
prosimy o nairychlejsze uregu
lowanie prenumeraty.

Poniedziałek 12 stycznia.

K.aków (312.8). O. U.4u Przegiąd prasy; 11.5S 
Kygnal czasu, hejnał z Wieży Marjaekiejj: 12.10 
Płyty grajmofonowr; 18.10 Konmnika.t mcteorolo- 
'ricznj : 15 Komunikat gospodarczo-; 15.50 Lekcja 
francuskiego; 16.15 Transmisja 7. Wilna i Warsza
wy. Program dla dzieci i młodzioży; 16.45.T’łytv 
g-amofonowe; 17.15 Odczyt z ifrarszaw*: 1" 15 
Muzyka lekka; 18.45 Rozwiaitości; 19.10 (.Skrzyn
ka" i giełda rolnicza: 19135 Płyty gramofnnowm; 
19.40 Prasowy Dziennik Radjowy; 19,'5& Dr Bar 
omówi . Wijnowsze wydawnictwa1- 26.15 Trans
misja z Warszawy; 20.30 Koncert, popularny 
z płyt: <12 Feljeton z Warszawy; 22.15 Płyty gra
mofonowe; 22.50 Komunikaty: 33 Odczyt p t.: 
„Wiadomość o wynikach największych badań ar
cheologicznych w Polseo" —  wygi. dr J. Żurowski 
w języku angielskim; 23.20 Muzyka taneczna 
z Warszawy.

Lwów (‘385.1) G. 20 ..Dziwactwa i ciekawostki 
współ zesnego mieszkania" — wygł. p. H. Cieśla: 
20.30 Koncert popularny z płyt gramofonowych i 
kwadrans literacki.

Warszawa (1411.7). G. 11.40 Przegląd prasy; 
11.58 Sygnał czasu, hejnał z Wieży Mariackiej; 
12.10 Płyty gramofonowe: 15.50 Lekcja francuskie
go; 16.15. Program dla dzieci z -Wilna: 16.45 Mu
zyka gramofonowa. Pieśni hiszpańskie w wyko
naniu M. Flety: 17,15 ..Najwięksi konsumenci
w święcie zwierzęcym"; 17.45 Muzyka 1 kka z „Ga 
stronomji"; 18.15 .Rozmaifości: 19.16 Skrzynka
pocztowa rolniczą; 19.25 Płyty gramofonowe,; 
19.35 Brogram na dzień następny; 19.40 Prasowy 
Dziennik Radjowy; 19.55 łyty gramofonowe: 20 
„Wśród książek"; 20.15 Wywiad z K. Bocheń
skim, znakomitym pływakiem polskim; 20.30 Kon
cert wieczorny; 22 Feljeton p. t.: .Renlier fran
cuski"; 22.15 Płyty - gramofonowe: 23.50 Komuni
katy; 23 Muzyka taneczna z hotelu „Polonia".

Katowice )408.7). G. 15.20 Komunikat Polskie
go Związku Zrzeszeń G-osp. Woj. Śląskiego, ora.z 
komunikat Teatru Polskiego: 18/+5 Godzienny od 
cinek powieściowy; 19.15 Wł. Włosik Pogadanka 
z działu „Ogrodnik śląski"; 19.55 Komunikat Słra- 
ż,actwa Śląskiego; 20 Przegląd najnowszych wy
dawnictw; 23 Odczyt z cyklu wykładów w języ
kach obcych dla przyjaciół zagraniczn-ch (rok 
czwarty). Prof. J. Stanisławski mówić bodzie w< ję
zyku angielskim na temat: „Qua:nt eustnms of po- 
lish eountryfoik at christmastide" (Zwyczaje świą
tecznie na jmlskiej wsi).
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„Tyje pozbrojonia, ;!ę ^ezpiecze;1stwa‘£
Ek&pose m in

Na dziciejszem posiedzeniu Komisji Spraw 
Zagr. Sejmu wygłosił p. min. Zaleski eksipose 
na temat naszej polityki zagranicznej. W ynu
rzenia p. ministra przedstawiaj,'], się w streszcz? 
niu, jak następuje:

Jesteśmy wszyscy świadkami ogarniające
go wszystkio niemal państwa kryzysu gospo
darczego. Kryzys ten w  stosunkach politycz
nych między państwami1 stwarza sytuację.-któ
rą określiłbym jako narastanie w  życiu miąd/.y- 
siarndowem

nastrojów niepokoju.

Ten kryzys gospodarczy, przejawiający się 
przedewszysfckiem w  nadprodukcji wszechświa
towej, a który j e s t  skutkiem bezpośrednim ka
taklizmu wojennego, oddziaływa ,'śiłą. faktów  na 
życie polityczne i społeczne w  poszczególnych 
państwach, budząc nastroje niezadowolenia, 
które ujawniają, się nietylko w  stosunkach w e
wnętrznych, l°cz które przenoszą s ię ' również 
na płaszczyznę międzynarodową.

W  zrozumieniu konieczności skutecznego 
przeciwdziałania tomu wysoce niebezpieczucmu 
zjawisku rząd polski nietylko chętnie przełą
czył się do wszelkich poczynań międzynarodo
wych, mających na, JEJ u złagodzenie istnieją
cego kryzysu gospoda,rCzcgo. nie" również pod
jął inicjatywę pewnych regjonalnjch porozu
mień, zmierzającyclt! do togoż snmago celu

Następuje min. Zaleski przeszedł do omó
wienia .korzyści podpisanych konwoueyj mię
dzynarodowych. poczern zaznaczył, że obecnie 
Rząd podja.T inicjatywę nawiązania bliższej

współpracy między szeregiem państw 
rolniczych

Europy południowej i wschodnich W ysiłki te 
znalazły swój wyraz w  kolejnych konferen
cjach państw rolniczych w  Wa-rszawic i Buka
reszcie. Porozumienió/te mają na celu w  pierw 
f z v u i  rzędzie reorganizacje i racjonalizację pro
dukcji rolnej, uwzględnienia, handlu artykułami 
tej produkcji przez jo go1 lepsze zorganizowanie 
i usuniecie tak szkodliwej -wzajemnej konku
rencji, wreszcie jako pierwszy etap tej akcji 
znalezienie środków kredytową,-cli, umożlin łają
cych zrealizowanie tego w ielkiego i dla eko
nomiki światowej tak niezbędnego planu. Cala 
ta akcja ma na celu poprawę znajdującego się 
w  stanie kryzysu rolnictwu. a przez to podnier 
-sienie sity kunczej zubożałej ludności-'krajów 
rolniczych.

ltząd polski zdaayd owal rai o przedłożyć W y 
sokim Izbom do ratyfikacji

umowę gospodarczą polsko-niemiecką,

stalom howidni dążeniem rządu polskiego jest 
normalizacja Lstosnnków gospodarczych mię

dzy Polską a inne mi państwami.
-Mimo licznych głosów, upatrujących nieje

dnokrotnie w wojnią celnej polsko-niemieckiej 
jedynie pewno korzyści dla, usamodzielnienia 
sic naszego organizmu gospodarczego, Rząd 
polski ętanął na stanowisku, że tefn nienormal
ny stan między dwoma państwami, pod tyloma 
z' zględami wzajemnie snę gospodarczo uzupeł- 
niająccmi. długo trwać nic mpże bez szkody 
dla. obu ątron.

(Tłem  uniknięcia zaostrz mia- wojny celnej, 
rząd polski zwrócił się taż ostatnio 7. propo
zycją. do rządu nicmicrkiego, b j przedłożyć 
prowizorjum drzewne polsko-niemieckie do cza 
su wejścia w  .życie umowy handlowej. N ie 
z naszej w in y  zatem przez nieprzyjęcie tej 
propozycji dotychczasowa współpraca polsko- 
niemiecka w  tej dziedzinie gospodarczej zosta
ła przerwana.

Rząd Polski konsckwc.ntuie.yód szeregu lat 
czynny bral udział na terenie międzynarodo
wym w  pracach, zmierzających do ostateczne
g o  uregulowania

wzajemnych zobowiązań finansowych

Rezultatom tych wysiłków naszych było 
podpisanie przez Polskę..;kompleksów tak zw. 
umoW haskich oraz porozumień z nich wynika
jących. Poza stlikyS idowa.niem przez powyższe 
umowy bardzo znacznej ilości procesów zawi- 
dveh przed' instancjami niiedzynarodowenii, 
które obciążały nasz kredyt matcrjalnie i po- 
lityćznP, nzysKnusmy przedewszystkicm skre
ślenie z naszej hipoteki powyższych poważ
nych ciężarów finansowych.

ZalerJkfeg©.
,n'ie .to .znalazło swój wyraz m. i. w umowach 
•zawartych ostatnio z Francją, Riununją i A 11- 
s-tii-ją. Wreszcie prze-.z zawarcie szeregu umów 
dotyczących komnnńkaeji morskiej 'po lityka  
•nasr/.a. -zdążająca do rozwoju  naszej żegluga 
fm.cir-skłcj dozwala dalszeJ konisefcwon-tnty roz
budowę W zniosła inicjatywa framcisskicgio 
unin. sip.r. Y.agr. zmierzająca przez stworzenie 
por o zumienia państw Eurc*py do

'zacieśnienia, pe&oje-wjj wtpól p ilicy

mnodzy państwami .cunojpejskieiui, doznała ze 
-śtromy rządu poła,kiego jakna.jżydslfwiszcgo 
•przyjęcia. Rząd potoki <sta®ął na stanów iuku, 
■żo głównym celem takiej akcji winno być 
wzmożenie poczucia bezpieczeństwa, któro 
je s t 1 niezbędnym wgrunkiem dla zdrowego 
rozwoju st-GiSuiiików na naszym kontynencie. 
•Gzyż można. 'bow<m m yohraftsió sobie istotnie 
twórczą, i  t.rw niemi,realnemu, wylniikanr! uwień
czoną prace w  .pobżcz.ogólnych ćŁicdzimack 
stosunków mjętłzj państwowych bc-z togo de- 
eydująjcego ezymn/ika, jakim jest 'p,oszanowa- 
niekzohowjąizań i wynikająca z tego atmosfe
ra wzajemnego zaufania.

I'ak t ten 'znajduje swojo jaskrawe pofcwier 
dzenio pray luk aktualnem w chwili obecnej

zagadnieniu rozbrojenia.

W  tej (dziedzin i ce weszliśmy w .okres poważ
nych prac na terenie.,"Liga Narodów. Polska 

Vz .sympatją odnosi 6lę> do -ak-cji rozbrojeniowej, 
najwiękis-zem je j pragnieniom jest, .aby nastą
piła powszechna; 1 daleko idąca /rcduikcja żhro 
jcń. ale /oesywiściie pod warunkiem, żeby &> 

, .airiiilejsze-nioi zbrojeń w  niczem nie zagrażało 
nnśżcmu bezpiećzsitstwu. W ipnze,konaniu 
Rządu polskiego warunek- iten mógłby być 
skutecznie wypefnaony prżez utworzenie or- 
‘■g'.nini7.acji pokoju, przewidzianej w  iproioikóle 
Gciiowfakim, Wtóry powiązał w  jedną, całość 
trzy  .zasady zapewniające pokój powszechny 
:to jc-it

.irMtraż, wztąjemną prtmoc i rctzbwąjenfe.

Uzatajamy k< n iecżnośó .uczynienia- pierwszego 
kroku na drodze do .rozbrojenia, a , choc-iaż 
dla powodów, (któro właśni1 o wylus'zczyłem 
ląrtk ten nie może hyui w  obecnych warun
kach bardzo śmiałym i jrf.ch kałnym. temnie. 
mni:ej mciżc- stanowić pewien etap. W  przy
szłości, .gdkby warunki .bezpioezeitetwa .polep
szyły .sic, hędr/ie .możlna przejść do .nadtop"10' 

,go  etapu, w jnyśl kardyualn j dla nas za
sadę: tyle rozbrojenia ile bezpieczeństwa.

W ytyczną naszoj- polityki zagranicznej

odnośnie do Z. S. R. R.

jost stul er-1 dą-żen.ic do rozbudowy wzajemnych
dobrych 
u ej jak

stosunków tak w  dziedzi.nio politycz-

W związku z /powyzszOar umowami 'za
łatwiliśmy rówmi-cż baszo rozrachunki z Fra-n- 
<*W- W ielką Brytańjąsi Italją .dotyczące nałeż- 
Dości za adirmnrsliraeią tery to ró w  plebLscyto- 
wycłi. Fówiiic-ż dcą-rówadz-iliśiry dc za ła tw ie
nia w rek cg?  nią cli z Francją kwogtję kouao- 
łidacu rrs'zę.fc'0 długu w^anaiego. , 1

Szybki rczwoj m ędzvn?r.odow\ch ,

połączeń lotniczych

tą-rnwicdwał Rząd Pokiki do spccjalnm aktyw 
no,go znłięwa ńię tem ziigadnradpm, dla zabez- 
piorYwr^a Rrls-cc, .inko krajowi, o poważnem 
'znndzPriu tTarYytowrm. należytego nriećsca 
,pr;.y ustrmnni wiolk-rh m-ędzynarod^wych 
powietrzny cli anteryj komunikacyjnych. Dąże.

i  ekonomicznej. Wszelkie ln’ojatywy 
idą00 w- tyah kiorunku. jak to 111M 0 miejsce np. 
z tak zw. ip.-ukteati Lit-wi.npwa. znajdą zawszo u 
rza lu nol?kif»d chętną glotowośó do wspóldzia 
ł;mi'a nad ach realizacją. Na zakońc.z-cuie pra
gnął,b' m /.wrócić rpec.jahią. uwagę Tanów na 
zagadnienie

mniejszości narodowych.

tak bardzo aktualne w  chwili obecnej. Stano
wisko Rolski w  tej sprawie jerst, że mn-iejszo- 
ściam narodo-uwm należy zapewnić pełną, sw o
bodę rozwoju właściwości narodowych, wyzna
niowych i kulturalnych. Stanowbko to, niotyt- 
ko jo-st oparte na polslcich tradycjach toleran
cji w tpj dziodzinic-, lecz również podyktowane 
jest szczerą troską o los ńaszyMi współl.rac.i. 
zna.jilującymili sir poza granicami milszego pań
stwa,

Muszę pr/y tej sposobności z cala. stanow
czością .stwierdzić, żo rząd polski przeciwstawi 
sio zdecydowanie i energicznie wszelkim pró
bom używania sprawy mniejszości dla celów 
ubocznych i akcji antypaństwowej.

W  tom poczuciu pozwoliłem sobie Panom 
przedłożyć do ratyfikacji umowy polsko-nie
mieckie. któro pciśiifickri/n fó\\ina§jż dla mniej-zo- 
ści narodowych ;kwoje mają znaczenie.

Warszawa, 10. 1 (Telof. wl.) W  związku 
z piątkowem posiedzeniem komitetu ekonomicz
nego rady ministrów ze sfer miarodajnych in
spirują: Za główny, s.rodek do zwalczania prze 
wl-eklego ktyzysu gospodarczego nałcaj? uwa
żać podniesienia konsnmeji przez dostosowanie 
cen artykmów przemysłowych do cen produk
tów rolniczych i obniżenie etn artykułów 
pierwszej potrzeby sz< zególnie w sprzedaży de

tulię/.ąej (iip. monopolowych zapałek, których 
cenę rząd podnosi) Rząd nie zamierza stoso
wać.,. środków admini-sfrncyjrnych. Jednoczesna 
z obniżeniem cen redukcja płac przekreśliłaby 
dodatnie skutki tego pierwszego. Rznd jako 
prdcodawca do •obniżenia plac dążyć nie bę
dzie i place urzędników i pracowników pań
stwowych nisi ulegną, redukcji.

Ujenuis strony osnowy zapałczanej
Warszawa, 10. 1. (Telef. w l.) Na posi-c-dze- 

niu komisji skarbowej przeprowadzono dysku
sję nad przedłożeniem rządoweni w  sprawie 
monopolu zapałczanego i pożyczki zapałczanej. 
Referował poset Gliński, W toku dyskusji prze
mawiał sen. Stahl, który zanalizował umowę, 
wskazując na jej ujemne właściwości, a więc 
rozszerzenie okreso dzierżawy z. 20 na !0 lat, 
rozszerzenie zakresu monopolu na półfabrykaty 
i zapalniczki. Rząd zrzeka się udziału w zy
skach wzanuan za zryczałtowany czynsz dzier
żawny o słabej progresji.

Dla, prestige£u państwa se/.koilUwyni jest

szczegół umowy o poddaniu ewentualnych spo
rów między rządem a spółką dzierżawną arbi- 
trowi międzynarodowemu. Z wiciu punktów 
umowy przeblj-a, nieufność do naszych stosun
ków prawnych i sił gospodarczych Polski. —  
Procenl od kredjdów wymesie 10 do 11.

Wywody p. S.tahla usiłował obalić w s.vem 
przemówieniu min. Matuszewski, który wygło
sił obszerne przemówienie. Przemawiał jeszcze 
poseł Langer z Klubu Chłopskiego, oraz poseł 
Zaręba z ITS -, podkreślając, że dyktatura jesi 
mocną wouec swoich, a słabą wobec kapitali
stów zagranicznych.

Nawet kniei służyła agitacji wyborczej,
Warszawa, 10. I. (Telef. wd.) Dzisiejsze po- 

siedzeme komisji budżetowej Sejmu było po
święcone budżetowi min. komunikacji. Referat 
■wygłosił poseł Brzózka, kolejarz 7. Pomorza. 
Referat cały był utrzymany w tonie wpraw- 
dzie merytorycznym, ale równocześnie tak we
sołym, że wreszcie zwrócono się do n iego z u- 
vmęsąjjł że takiego referenta jeszcze nie było.

W  toku dyskusji padały pod adresem rządu 
przestrogi ze wszystkich stroisz powodu ro-

o komercjalizacji kołei, pomoc kolejową dła 
zjazdu rebeliantów ze Stronnictwa Chłopskiego, 
utrudniania w okresie zjazdu Centrolewu. Pos. 
Czapiński poruszył sprawę masowej redukcji 
kolejarzy, podkreślił, żo przysposobienie woj- 

cowe kolejarzy służyło także agitacji wybor
czej. P, Czapiński interpelował dalej ministra, 
czy nad związkiem sanacyjnym kolejarzy roz
ciągnięto taką samą kontrolę, jak nad koleja
rzami socjalistycznymi, wreszcie pytał, z ja-

ZDUMIEWAJACE USTĘPY M OW Y MIN. 
ZALESKIEGO.

Warszawa 10. 1. (Telef. wf.). \Vr koiach po- 
selsklcli zdumienie wywołały ustępy mowy uii- 
nkslra Zaleskiego, w  których bardzo gwałto
wnie zaatakował protescrów, często powracał 
do roli profesorów w życiu narodów, a zawsze 
bardzo uszczypliwie.

DYSKUSJA NAD  EKSPObE MIN. ZALESKIE  
GO PO POWROCIE Z GENEW Y.

Warszawa 10. 1. (Telef. wł.). Na posiodze- 
wniu "Seimowcj Komisji Spraw Zagj-anicznych 
■wybrano prezesem pos. J. Radziwiłła, wicepre
zesem p. llo iów ko, a sołkrotarzem p. Jc-sake. 
W szyscy z B. B. Dyskusja nad ekspośc min. 
Zaleskiego o.lhedzio się ru >e<>o nowrocie z Ge
newy z sesji Rady Licri Narodów

kowań <ł wydzierżawienie magistrali węglowej, kiego tytułu w okresie propagandy wyborczej 
P. Chąazyński wystąpił przeciwko wydzierża- jeździli przedstaw,iciele BB pierwszą klasą za 
wianiu magistrali węglowej, krytykował dekret gratisowemi biletami.

„H IS  M f i S T S K  V O IC E “
to satysfakcja dla m iłośn ików  muzyki i tańca,

! P O S Ł U C H A J  i  O S Ą D Ź !
Tt«e Gt-eraopwone Co. Ltd. Lor.don.

Jencr. Repr. na PolskęJfcsof Wekslli'#,
Członsk i Rks. Izby Handiowei I'rvtyiskicj. 

K R A K Ó W  ' " w e f Z A W f l '  ’ I  w  o  w
Florjańska 25 Marszałkowska 132 Sckstsiska 2.
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Terminarz prac Komis,i Budżetowej.
Wiarszawa, 10. d. (Telef. —1.) Rozkład pra

cy Kom isji Budżetowej Sejmu jest (następują
cy : w dii. 33 grudnia, Róbrady nad budżetem 
mliń. -spr/wewn. i komunikacji, emerytur, rent 
i  N. I. K., 14-go nad budżetem min. ".oświaty, 
15-go (w dniu plenarnych obrad Stjmu obra
dy nad biulżdiem min. robót publicznych, lfi-D 
będzie załaftwici.iy budżet min. sprowłetilCwNśA, 
17-tej?o min. roinictwa, 19-te;i) rsfonn ml- 
nych min. sur. zagr.. 2(>-teg|o njśn. przemysiti 
i handlu, 21-go prezydium rady mćtfsrrów. 
22dego min. pracy, Prezydcaita •Rzpliteh śv f  
mu i ilenatu, 23-go budżet nilu. spr. wc*sk., 
24-tego in'11. skarbu, w> dniach 26 i 27 b. 111. 
cdbędinłe się trzecie czytanie ; wrerwcie 28-gc» 
ge/ierajny reCorat.

P. ROLLE REFERENTEM WNIOSKU O 
„PACYFIK  AC  JĘ?k

Warszawa 10. 1. (Telef. wł.). T r^esem  se
nackiej kiuim:6 ji1..adminfetr3oyj{i'ąj wybrano sen. 
Romana, zastępcą sen. Rollego, a sekretarzem 
sen. Dworakowskiego. P. RoUcmn przydzielo
no wniosek ukraiński w sprawie pacyfikacji 
w  Małopohee Wschodniej.

I yzd wolnoirśl c el? «Ve odbędzie się 
w Po'sce.

Warszawa 10. 1. ('Telef. jwł.). Wskutek za
strzeżeń, jakie wysunęły sfery katolickie wo
bec zapowiedzianego zjazdu wolnomyślicieli 
w Polsce, kunTtet organizacyjny zjazdu posta
now i urządzić go gdzieindziej. Zjazd odbędzie 
się w tym samym dniu t. j, 15 sierpnia w Lu
ksemburgu.

Prezent Rznl tei n  polowaniu.
Warszawa, 10. 1. (Telef. wl) Rrezydout Rze

czypospolitej nyjoehał z W arszawy rui jiolo- 
wanio do Białowieży. W tych dniach bawili 
w K ryn icy szef kancolarji cywilnej Iłki/łydchta 
Rzjilitięj p. Lisiowicz i szef gabinetu wojskowe
go celem zbadania stanu przygotowań do świa. 
towych mistrzostw hokejowych, które odbędą 
się w dniach od 1 do 8 lutego, a na których 
będzie również, p. Prezydent Rzplitcj.

, 6. Warszawa 10. 1. (Telef. wł.). Obiega pogło
ska. że od 1 marca nastapł fuzja „Gazety Pol
skiej’', oraz agencji „Iskra" z prasą czerwoną.

Pułk. Mazurkiewicz złam ał fq&ę i nogą.
Dziś-rano padł ofiarą wypadku pułk. Ma- 

zurk iwicz, komendant pociągu pancernego. 
Podcz:ix przejażdżki .w okolicach Niepołomic 
wydarzyła, sic katastrofa, w  której pułk. Ma
zurkiewicz złamał ickę i nogę. Przewieziono 
go na stacją kolejową w Krakowie, a następnie 
pociągiem pospiesznym do Warszawy, gdzie 
bodzie umieszczony w sz.pitalu wojskowym.

MIN. F-RYSTOR W YJEŻDŻA DO GDYNI.
Warszawm (P A T ) W  dniu dziciejs/.yni miui- 

przemysłu i handlu Aleksander Pryetor 
wyjeżdża do Gdyni, ccleni przeprowadzenia in 
spekeji portu w  Gdyni i Gdańsku, oraz podle
głych 11111 urzędów i inMytucyj morskich.

KRZYŻE ZASLI.G1 W  KASACH CHORYCH.
Warszawa, 10. 1. (T d . wj.j. Z powodu 10- 

lccia kas chorych 50 ich pracowników w całej
Polsce otrzymało krzyże zasługi.

 O-------
~cisk Polaków katolików w Berlinie.

^Warszawa, 10. 1. (Telef. w ł.) We wschod
nie! dzielnicy Berlina J.ichte.iberg skasowano 
u acżeii: t .va, które się odbywały w języku pol- 
kim w jednym z kościołów co diva tygodnie. 

Kazania wygłasza! ksiądz Polak, którego prze
niesiono wgłąb Niemiec. Proboszczem zamia
nowano księdza, który po polsku nie umie. 
I  oni©waż do parafji należy wiciu Polaków, do- 
ma.gają się oni od władz kościelnych wzuiow-ienia 
nabożeństw polskich, a le  bezskutecznie.

238 zamarzniętych na śmierć 
w Leningradzie.

Warszawa, 10. 1. (Telef. w ł.) W  ciągu dwn 
dni (i i 7 stycznia, znaleziono na ulicach Lenin- 
gradi 238 trupów osób zmarłych wskutek za- 
narznięeia, Od kilku dni w Leningradzie urzę
dy i szkoły są zamknięte. Z powodu braku 
«opalu musiano zawiesić czynności w urzędach 
i zakładach państwowych.

„ROZBROJENIE" AMERYKI.
Warszawa, 10. 1. (Telef. wł.) W  stanie New  

1 erscy ukończono próby z. nowym tankiem 
10-tcnowym, zaopatrzonym w  jedno działo oraz 
dwa karabiny maszynowe. Tank ten porusza 
się z szybkością do 50 km. na godzinę nawet 
po bardzo trudnym terenie.
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O D L E W N I A

DZWONOW
w  B i a ł e j  Małopolska

nainiłsgei

P o le c a  d zw o n y  w  d o w o ln yc h  
w ie lk o ś c ia c h  i to n a ch  o n ie 
d o ś c ig n io n e j ja k ośc i m a te r
ia łu , c zy s to ś c i g ło su  ta k z e 
sp o łó w  ja k  i p o je d y ń c z yc h  

d zw o n ó w , 
o d le w a  z e s p o ły  h a rm o n ijn e  

d o stra ja  n o w e  d zw o n y  pod 
g w a ra n c ją  c z y s te  h a rm o n ji 

do ju t  is tn ie ją c yc h . 
P rz e le w a  p ę k n ię te , p rze m e n - 
to w u je  s ta re  s y s te m y  na now e.

Warunki spłaty dogodne *

FABRYKA SUKNA
w  Rakszaw ie

koło Ł a ń c u ta  Młp.
polesą znane ze swej 
dobroci materiały czy
sto wełniane iak lode- 
ny, szewioty, kamgarny 
i tp. w różnych mo
dnych deseniach na 
ubrania męskie, ma
teriały na rewerendy 
i sutanny dla Przew. 
Duchowieństwa o r a z  
sukna t. z. sławuckie 
na kurtki i bundy do 

podróży.
CENY PRZYSTĘPNE.

S t r ® ś © s tw a
w większe j r e a I o o ś e ] 
z n a d z o r e m  poszu
kuje bezdzietae małżeń
stwo. Zgłoszenia z grze
czności przyjmuje admi
nistracja .Głosu Narodu" 

pod „stróżoutwo®.

Lokal s k le p o w y !
frontowy, ul. Zacisze 10 
do sprzedinia. — Wia

domość tamże

Maturyczne i Dokształcające Kursy

„ W I E D Z  A “
Kraków , ul. Studencka 1C  1. p.
przygotowują na ustnych IsTcjacli zbiorowych 
w Krakowie, oraz w drodze korespondencji,
zapomoca świeżo, przez fachowych profeso
rów opracowanych skryptów, wskazówek, 
programów ; tematów.

K ursy  obe jm u ją :
1). Kurs maturyczny gimnazjalny wszystkich 

typów.
21. Specjalny kurs, przygotowujący do ma

tury seminarialnei.
3). Kurs średni M e i i fi-tei ki. gimn.
41. Kurs niższy w zakresie <-ch W. gimn- 
ń',. Kurs 7-miu klas szkoły nnwszechnei 
61. Kurs przvgotowuiacy do eazaminu specla!- 

neao, uprawniającego rio skróconal służb' 
walskowe'.

U w a g a i Uczniowie kursów korespondencyj
nych otrzymują co miesiąc oprócz całkowi
tego materiału naukowego, tematy z 5-ciu 
ułównych przedmiotów do opracowania.
Na kursach „WIEDZA® wykładają najwy

bitniejsze siły fachowe krakowskich państw, 
szkól średnich.

Do dyspozycji uczniów (enicl kursów zbio
rowych, oraz korespondencyjnych, posiadamy 
gabinet przyrodniczy i geograficzno-geolo
giczny. iak również bogatą bibliotekę.

Ż ą d a ć  b e z p ła tn y c h  p r o s p e k tó w .

b — — w

NA PODARKI ŚLUBNE i IMIENINOWE
mmmm i   iihiim i i i ii ' i m b h o t w w i m'i    

Garnitury m arm urow e ua biurka, Garnitury do palenia, T e 
ki skórkow e na biurka 1 akta, P ortfe le  Papierośn ice P o rt 
monetki, A lbum y, Pam iętniki, Ramki na fotografie  od 75 gr. 
Lustra, Szachy, Dom ina, K arty  do gry , Z łote w ieczne pióra, 
Pap iery  listowe b lok ow e  50 listów  50 kopert w  5-ciu kolo
rach po Zł. 3*50, Zaw iadom ienia ślubne —  B ilety  w izytow e

u o łe ca :

107.
r aba ta  Ju b i le u s zo w e g o

u d zie la
przez miesiąc sty
czeń od cen wszyst

kich towarów

| F. Lubański
O Kraków, ów. Anny 2.

Skład papieru 
i galanterji

raiCMM $1©MIANY
Kraków, ul. Sławkowska 24. Talefon 11744.

Skład papieru 
i galanterji

K I L I M Y
artystyczne — dywany, pa
siaki łowickie poleca naj
taniej Wytwórnia „Kobie 
rzec'* Kraków, ul. Podwa

le 3. Telefon t3-169.

Ć A K Ł A O  W I T R A Z O t f O - S Z K L A R S K i
F-a T .  Zajdzikowski Kraków św. iaua 30

Dzierż. Jan  Kusiak
Oszklenia i witraże do kościołów od 30 zł. za 1 m 
wykonuje się przy większych zamówieniach na rat; 

Cenv 500/o niższe niż wszędzie.

Założona r. 1900. — Odznaczona złotym medalom na wystawia w r. 1937 $

P R A C O W N I A
WYROBÓW ARTYSTYCZNO 0YZELERSKO - 8R0 NZOWKICZYGH

pod firma

B
I  

B 
i  
8

iI
|| W yk o n u je  p o w i e r z o n e  z l e c e n i a  s zyb k o  i s o l i d n i e  po cenach k o n k u re n c yjn yc h

H E N R Y K  S Z T O R C
w Krakowie, przy ulicy Floriańskiej L. 38.

POLECA:
Wszelkie wyroby przyborów kościelnych z metali szlachetnych bronzu 

*  m ianowicie: monstrancje, trybularze, kielichy, puszki, 

antypodja, cyborja. krzyże, lichtarze i lampy

-■ 5 = 5  B I R E T Y  N A  S K Ł A D Z I E .  =====
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P a r c e l a  300 s ą t  n i 
10 dolarów sążeń, przy 

ulicy Litewskiej sprzedam. 
Wiadomość w składzie 
skór Palczewskiego Kra

ków, Długa 67. 13

Egzaminowana

masażystka
wykonuie masaże ręczne 
elektryczne w domu i po

za domem od 3 — 5. 
Pędzicliów 1. p. ganek.

Posiada na składzie wszelkie przybory kościelne według przepisów kościelnych 
jak również wszelkie przybory w  zakres przemysłu metalowego wchodzące

Wykonuje wszelkie zamówienia według każdego wzoru i 
wyżej wym ienione przedmioty do reperacji, odnowienia,

i złocenia w  ogniu.

rysunku. Przyjmuje również 
jak również do srebrzenia

6 c* s p  o  d  y  n i inteli
gentna dobrze pole

cana czysta, oszczędua, 
z trzechletnią szkołą go
spodarczą poszukuje po
sady. Łaskawe zgłoszenia 
z podaniem warunków — 
Mar:a Romanowska, gospo
dyni na plebanji. —  Pro
bostwo S o k o ł ó w  koło 

Rzeszowa.
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oM i ó d  g ó r s k i  z i o ł o w y

pod gw aran c ją  p raw dziw y , czysty, skuteczny przeciw  
grypie, kaszlowi, chrypce i przypadłościom  żołądkowym  

poleca po zł. 4‘00 za 1 kg .

K a z i m ie r z  H a r t o s z e w s k i
K raków , u l .  Floriańska L. 49.

Wysyłki na prowincją uskutecznia odwrotnie!

M c t * # l ® O B S » e e M ł M ł i H M « e e # 0 * J » 9 a « ł * e « e 8 9 a e

j f  e r  d a k i  najlepsze 
•9 i najtańsze tylko u 

K, Ste fana Kanały p. My- 
w ślenice obok Krakowa.

n - -- -- - -- - -- -- - -- -- - -

i

m  m m
N A  S E Z O N  J E S IE N N Y  I Z IM O W Y
Płaszcze damskie, Ubrania męskie. Zarzutk', Smokingi,

Bielizna. Obuwie męskie, Mundurki studenckie

w wielkim wyborze po cenach Koakureucvmycn oolecaią:

K . sm m i I S K a  właśc. JAft HANUS7 i KAROL JAROSZ 
Kraków Florańska 35 m  św. $arka. Tel. 12333 i

KIW

Pracownia
Hyhonujc: «

Bronzy kościelny 
Srebra kościelne, j 
S za ty  liturgiczne,

oraz naprawy tychże,

O brazy i figu ry,  
feretrony, Szopki. 
Złocenia i srebrzenia i
naczyń kościelnych, lichtarzy § 
i t. p. galwanicznie i ogniowo, r

/*# /*  dla

Sztuki r* 
Kościelnej

-------------------------- ----------------------------------------------------------------------------------- ----------------------------------------------------------------------------------------------------------------------  CC:

fr. Kopaczyńeki i S k a  J
JNr. tel. tz33o. Kraków. ulica Bracka 2. Nr. tet 1*330 1

■ ..........  ........................... ..........■mu... ...... ii nu.... .

I N S T R U M E N T A

M U Z Y C Z N E
dęte i smyczkowe oraz części 
zapasowe do tychże — Stare 
instrumsnta naprawia, zestraja 
kupuje lub wymienia na nowe

NIKIEL
Kr?ków, ui. Szewska 2
wszelkie oorady przy zakła
daniu i kompletowaniu ze

społów orkiestr ilnycb 
udziela be  zpiatnie.

Przepuklinowe Fasy
pachwinowe, pępkowe, udowe.

O p a s k i  B r z u s z n e
Suspensoria, prostotrzymacze

Pończochy gumowe
dla cierpiących na nogi

Narzędzia Lekarskie
i artvkułv gumowe

[i. KnapiAskI, ICraków

W g t w O r n l a  H i H o t O w
I r e n y  G u t w iń s k ie ]  ^

A b so lw e n tk i p a ń stw , s zk o ły  p rze m  art. 

Kraków, ul. Karmelicka L. 50, parter.
poleca kilimy oraz przyjmuje zamówienia we- 
dur obranych wzorów, za gotówkę luft na rat v

S P O D Ł O G I  * 
ASBEST3WO-K8YLOLIT0WE
są zupełnie bez szpar, c ie p łe , b ez
pieczne, pod względem ognia, grzy
ba i wilgoci, elastyczne, hygjeniczne, 
nie w rażliwe na oliwę i zmiany 
temperatury, zupełnie wolne od 
pyłu, kurzu i robactwa, łatwe do 
czyszczenia, przyjemne do chodze
nia i przebywania — jak również 
po sa d zk i te ra c a w e , s c h o d y z  s ztu c zn e g o  
ka m ie n ia , na śla d u je  zu p e łn ie  g ra n it 
ślą sk i i s zw e d zk i, k a ra ł i t. p. w yk o n u je

M. GUTTtft, Kraków,-Bernardyńska 10
Te!. 13-15)3. Rok założenia 1910.

■ KSffi
Tel. 13403.

^yda.wca za „Głoa Narodu" Ska i  ogr. odjiow. K. Łloltksa. Redaktor naczęiuy Jan Matyasik. Redaktor odpowiedz. Dr. Józef Warcłiałowski. Drukarnia „Głosu Narodu" pod zarz. Łt. Ferk*


